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O ś w i a d c z e n i e
GŁÓWNEJ KOM ISJI W YBORCZEJ 

R E P U B U K ł L ITEW SKIEJ

Naszym zdaniem, opublikowa­
ny w dniach 10—11 września br. 
fet otwarty kierownictwa litew­
skiego Radia i Telewizji do prze­
wodniczącego Rady Najwyższej 
Republiki Litewskiej V. Lands- 
beigfea i deputowanych do Ra­
dy Najwyższej przekracza peł­
nomocnictŵ  jakie nadaje kie­
rownictwa Litewskiego Radia i 
Telewizji Ordynacja Wyborcza 
w wyborach do Sejmu. W  zwią­
zku z tym Główna Komisja W y­
borcza oświadcza:
1. List ten jest niczym innym, 

■jat zachęceniem deputowanych 
do Rady Najwyższej, aby zmie­
nili artykuł 43 Ordynacji W y­
borczej w wyborach do Sejmu, 
w którym każdej uczestniczącej 
* wyborach partii politycznej,

społecznemu ruchowi polityczne­
mu przewidziano przeznaczać co 
najmniej po 1,5 godz. czasu te­
lewizji państwowej.

2. W  liście tym Główna Ko­
misja Wyborcza dopatruje się 
pragnienia kierownictwa Litew­
skiego Radia i Telewizji przy­
właszczania przyznanego ko­
misji wyborczej prawa podziału 
czasu przeznaczonego na agita­
cję wyborczą. ^

3. W  liście twierdzi się rów­
nież, że w czasie kampanii wy­
borczej nie pozostanie czasu na 
inne programy telewizji.

W  myśl Ordynacji Wybor­
czej w wyborach do Sejmu par­
tia polityczna lub społeczny 
ruch polityczny stają się ucze­
stnikiem kampanii wyborczej

dopiero wtedy, gdy zarejestrują 
swych kandydatów w Głównej 
Komisji Wytwórczej.

W  ten sposób tylko 21 wrze­
śnia wyjaśni się, ile partii poli­
tycznych i  Społecznych ruchów 
politycznych I weźmie udział w 
wyborach i dopiero wtedy bę­
dzie wiadome, ile czasu zajmą 
programy przeznaczone na agi­
tację.

4. Główna Komisja Wyborcza 
ubolewa z powodu tego, że kie­
rownictwo Litewskiego Radia i 
Telewizji stara się wprowadzać 
społeczeństwo w błąd i prosi go 
o dopomożenie komisji wybor­
czej w sprawnym zorganizowa­
niu kampanii wyborczej w try­
bie ustalonym przez Ordynację 
Wyborczą w  wyborach do Sej- 

. mu.
W  imieniu komisji, przewodni­

czący

V. LITVINAS 
Wilno, 11 września 1992 r.
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obecnie trybie kolejno­

ści wyborów. —*> do Sejmu, pre­
zydenta, samorządów, powiedział 
szef litewskiego parlamentu.

V. Landsbergis poinformował, 
że z różnych przyczyn, zwłasz­
cza z uwagi na swe obowiązki w 
sferze polityki międzynarodowej 
Litwy, brak czasu na agitację 
wyborczą i spory z konkurentami, 
postanowił on nie kandydować 
w żadnym okręgu. Przewodni­
czący Rady Najwyższej obalił po­
głoski, że wpisany został na li­
stę Związku Więźniów Politycz­
nych i Zesłańców, czy też Par­
tii Chrześcijańskich Demokratów. 
Będę na liście koalicji Sajudisu

wśród innych byłych i, być mo­
że przyszłych posłów do Sejmu. 
A  jeśli ponadto połączymy listy 
z innymi ruchami i partiami 
znajdę się na te) wspólnej liście 
— powiedział on.

Szef Parlamentu litewskiego 
poinformował, że w przyszłą so­
botę w Wilnie w  Pałacu Sportu, 
gdzie przed czterema laty odby­
ło się zebranie ' założycielskie 
Sajudisu, w  celu omówienia 
spraw wyborów i innych zbie­
rze się porozumienie „O demo* 
kratyczną Litwę".

(ELTA)
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Rolników Litwy j

Partie Zielonych Litwy. Konfe­
rencję zagaił przewodniczący 
Rady Sejmu Sajudisu J. Tumelis. 
Omówiono kandydatów na człon­
ków Sejmu.

O tym, jak trwają przygoto­
wania do wyborów do Sejmu

mówił na konferencji honorowy 
przewodniczący Sejmu Sajudisu, 
przewodniczący Rady Najwyż­
szej Republiki Litewskiej Vy- 
tautas Landsbergis.

12 września odbyła się (pierw­
sza część tej konferencji. Druga 
odbędzie się w następną sobo­
tę, 19 września w Wileńskim 
Pałacu Sportu.

R U C H  C E N T R U M  W Z Y W A  DO H O N O R O W YC H  
I T A K T O W N Y C H  W Y B O R Ó W

Litewski Ruch Centrum prze­
kazał agencji ELTA . odezwę. 
Głosi ona, że członkowie tego 
ruchu są przeświadczeni, iż nie­
zależnie od tego, jak odmienne 
są poglądy i zasady polityczne, 
wszyscy jesteśmy równi wobec 
prawa i ponosimy odpowiedzial­
ność za przyszłość Litwy. Dlate­
go zmierzając do ugruntowania 
na Litwie tradycji demokratycz­
nych^ i akceptując głoszone 
przez siły demokratyczne dąże­
nia apelujemy, aby w ' walce 
wyborczej postępować honoro­

wo i taktownie. Członkowie 
Ruchu Centrum wzywają wszy­
stkie partie polityczne oraz oso­
by do tego, aby podczas kam­
panii wyborczej postępować z 
poczuciem odpowiedzialności, to­
lerancyjnie i przez to przyczy­
niać się do kształtowania kul­
tury politycznej, stabilności na 
Litwie.

Odezwę podpisali przewodni­
czący posiedzenia Litwskiego 
Ruchu Centrum, deputowani do 
Rady Najwyższej Albinas Ja- 
nuśka i Kazimieras Motieka.

Obraduje Litewski Związek Robotników
W  sobotę w Wileńskim Pałacu 

Wspólnoty Związków Zawodo­
wych odbył się V  zjazd Litew­
skiego Związku Robotników. Na 
porządku dziennym figurowały 
sprawy organizacyjne Związku: 
zatwierdzenie programu, | statutu, 
struktury i atrybutyki LZR. Li­
tewski Związek Robotników jest 
organizacją apolityczną, społe­
czną, zawodową, która zrzesza 
swych członków do obrony in­
teresów socjalnych, ekonomicz­
nych, prawnych i rozwijania 
ruchu robotniczego. Jako orga­
nizacja niepolityczna LZR nie 
weźmie udziału w przyszłych wy­
borach, ale będzie wspierał te 
siły polityczne, które realnie bę­
dą stawały w obronie interesów 
robotników.

Zjazd zagaiła sprawozdaniem z 
pracy przewodnicząca Litew­
skiego Związku Robotników A. 
Balsiene. Dokonała ona prze­
glądu dokonanej przez LZR pra­
cy w okresie trudnej sytuacji

gospodarczej, opowiedziała o 
kontaktach, jakie związek nawią­
zał z międzynarodowymi orga­
nizacjami zawodowymi.

W  zjeździe LRZ uczestniczyli 
przedstawiciele Międzynarodo­
wej Konfederacji Wolnych Zwią­
zków Zawodowych, światowej 
Konfederacji Pracy, polskiego 
Niezależnego Związku Zawodo­
wego „Solidarność". Uczestników 
zjazdu pozdrowił również pre­
mier Aleksandras Abiśala. Odpo­
wiedział on na niektóre pytania 
poruszone w sprawozdaniu prze­
wodniczącej LRZ, zaproponował 
LZR upoważnienie swych przed­
stawicieli do -rozmów w sprawie 
warunków odmrożenia płac. Nie 
będzie to trójstronna umowa, 
gdyż rząd obecnie jest również 
pracodawcą, powiedział premier, 
ale' będzie to przyjacielskie po­
rozumienie, które pozwoli uni­
knąć takich strajków, jakie były 
w PolSce.

(ELTA)

Z j a z d  D P P  L i t w y
WILNO (ELTA). 12 września 

w Pałacu Kultury i Sportu Mi­
nisterstwa Spraw Wewnętrznych 
odbył się zjazd Demokratycznej 
Partii Pracy Litwy. Według spra­
wozdania komisji mandatowej 
spośród 483 delegatów w zjeż- 
dzie uczestniczyło 455. Referat o 
programie wyborczym partii 
„Praca, ład, moralność" wygłosił 
przewodniczący DPP Litwy Al- 
girdas Brazauskas. Następnie 
odbyła się dyskusja na temat

strategii i taktyki w wyborach 
do Sejmu. Na zjeździe przedsta­
wiono i zatwierdzono listy kan­
dydatów, na których są przed­
stawiciele Forum Przyszłości Lit­
wy, Związku Rolników, progra­
my wyborcze DPP Litwy, inne 
dokumenty. Odczytano apel do 
członków i sympatyków partii, 
deklarację kandydatów na pos­
łów do Sejmu. Odbyła się kon­
ferencja prasowa.
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jonach wileńskim i soleczniękim. 
Zgromadzeni mieli również zade­
cydować, jak zapisać w statucie: 
czy Wspólnota reprezentuje tyl­
ko obywateli nie-Litwinów czy 
również mniejszości narodowe.

Członek organu kierowniczego 
Wspólnoty, prezes „yiln iji" Ka- 
zlmieras Garśva Wyjaśnił, iż za­
pis, że Wspólnota reprezentuje 
nie tylko obywateli różnych na­
rodowości, ale właśnie mniejszo­
ści narodowe sprawiłyby, że nie 
wymaganoby zebrania na listę 
podczas głosowania t - jak to 
przewiduje ordynacja wyborcza 

, — 4 -proc. głosów wyborców — 
aby móc wysunąć swoich pos­
łów. Na to zjazd przystał.

Zjazd zatwierdził 26-osobową 
listę kandydatów na posłów do 
Sejmu Republiki Litewskiej. Zna. 
Leźli się na niej ■ m-in.: Alfonsas

Augtilis, Stanisław Bablcz, Stani­
sław Aniszczyk, Teresa Brużewicz 
Valerijus Cekmonas, Medard 
Czobot, Izidorius Simelionls, Lu­
cja Darasewicz, Walentyna Su- 
pranowłez 1 inni.

Kazimieras Garśva, który przed­
stawił zgromadzonym personąlia 
kandydatów (nie wszyscy oni by­
li obecni na sali) zauważył, że 
niektórzy pretendenci do fotela 
posła' wciągnięci są także na lis. 
ty Innych organizacji i sami za­
decydują, na jakiej liście zos­
tać. Dotyczy to m.in. obecnych 
deputowanych do RN RL Wla- 
dlmirasa Jarinolenki i Eugenlusa 
Petrovasa.

Zjazd zatwierdził także listę 
kandydatów dc* okręgów jedno­
mandatowych. Znaleźli się na 
niej aktualni deputowani do RN 
Juozas Drbtgells, BrdnisIovas

Kuzmlckas, Viamantas Poyllionls, 
działacz „Viiniji" Evaldas Gećla- 
uskas, członkini Prezydium rady 
Wspólnoty Dagne Jakfievi£lute, 
minister leśnictwa Rimantas Kil* 
mas, prawnik Vytautas Radellu- 
nas, przewodniczący towarzystwa 
słowianojęzycznych Litwinów 
„wiczów " Od vardas Satkevl£Ius, 
przewodniczący solecznicklego 
oddziału Sajudisu Juozas Sapoka 
oraz pełnomocnik rządu na rej. 
wileński Artura* Merkys. W  dy­
skusji wystąpiła również peda­
gog z Czarnego Boru Janina Kar* 
plcka-Llebrlklene. Stwierdziła o- 
na, że społeczeństwo polskie na 
Litwie zmieniło się 1 przekonywa­
ła zgromadzonych, że ZPL nie ma 
monopolu na reprezentowanie 
wszystkich Polaków Litwy. Po 
tym została cna również wysu­
nięta jako kandydat na posła do 
Sejmu.

Nawiasem mówiąc, padało po­
dczas zjazdu wiele słów krytyki 
pod adresem ..Kuriera Wileńskie­

go". Szczególnie celował w tym 
Stanisław Ba bicz, który nawet 
określił „Kurier" jako „żółty". 
M-in. podobnie oceniali nasz 
dziennik w swoim czasie publi­
cyści ..Ojczyzny", zarzucając 
nam, że nie jesteśmy czerwoni. 
Czyżby z ust nowo narodzonego 
kapitalisty na Wileńszczyźnie 
przemawiała nostalgia za tym, co 
minęło?

W  każdym bądź razie, raz jesz­
cze się przekonałem, że ten „Ku. 
ner" rzeczywiście jest sobą i na 
pewno znaczy więcej aniżeli coś. 
skoro tak często i przez skrajne 
siły-różnych odcieni jest atako­
wany.

Zgromadzeni na zjeździe pole­
cili, aby najbliższa konferencja 
członków rady Wspólnoty Litwy 
wespół z kandydatami na posłów 
ostatecznie zadecydowała o Uś­
cie kandydatów na wybory. Wia­
domo jednak, że istotnych zmiah 
nie nastąpi.

Józef SZOSTAKOWSKI
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Szukaliśmy skrzętnie w kalen­
darzu -̂ ijhćó? by 12 września 
1992 miał w historii Nowo­
gródka znaczyć? Według wcześ­
niejszych podań — we wrześniu 
1252, a więc 740 lat temu w 
Nowogródku, na zamku, był ko­
ronowany książę Mendog — na 
króla litewskiego (razem ze 
swoją żoną Martą): W  Nowo­
gródku (jak o tym również wia­
domo) w r. 1422, a więc 570 lat 
temu król Władysław Jagiełło 
pojął' za żonę Sońkę Holszańską, 
późniejszą matkę Jagiellonów... _ 

Doliczyć się różnych nowo­
gródzkich wydarzeń dziejowych 
we wrześniu można mnóstwo, 
począwszy od przypuszczalnej 
daty założenia miasta (1044 r.
—  według Karamzina, albo 1116 

według Narbutta), a kończąc
na wejściu tu Niemiec podczas 
I wojny światowej (22 września 
1915)... Dajmy jednak spokój 
wyliczankom a bądźmy bliżej te­
matu: 12 lutego 1799 r. w miej­
scowym‘ kościele parafialnym — 
Farze —■ ochrzczono, jak głosi 
metryka pisana po łacinie 
..dziecię imieniem Adam-Bemard, 
syna Mikołaja i Barbary z Maje­
wskich Mickiewiczów".

To było w lutym blisko 200 
lat temu. No, a teraz mamy pię­
kny słoneczny wrzesień 1992. 
Gały Nowogródek w szacie świą­
tecznej — z wielu (właśnie trud­
no dociec — z jakich jeszcze?) 
okazji. Na placu głównym mia- 
sta ^ko lo row y  jarmark, wysta­
wy wyrobów ludowych, grajko­
wie i tancerze w narodowych 
strojach. Na tym placu — tuz 
przy pomniku Lenina — wesoła 
zabawa, zakrojona w szerokiej, 
masowej skali. Inna grupka lu- | 
dzi — zbiera się na placyku 
usytuowanym w pobliżu wzgó­
rza zamkowego. Tu właśnie za 
chwilę powinno się odbyć uro­
czyste odsłonięcie, pomnika Ada­
ma Mickiewicza. Jeszcze inna — 
gromadzi się przy domu-mu-- 
zeum, gdzie ma się również, od­
być (nieco później) uroczystość
— otwarcia „nowego" (po re­
konstrukcji) domu-muzeum Ada­
ma Mickiewicza.
— Odsłonięcie pomnika. Ten^uro-^ 
czysty moment- odbyt się, natu-r 
ratoie, z  udziałem osobistości 
oficjalnych — ż białoruskiej T- 
polskiej strony. A  więc na po­

ziomie ministerstw, Konsulatu 
Polskiej Rzeczypospolitej w 
Mińsku itede, itede, łącznie z 
osobami bezpośrednio związanymi 
z nowogródzką Mickiewię^iąną. 
Okolicznościowe przemówienia 
przed pomnikiem były tym ra­
zem nieco krótsze aniżeli w la­
tach poprzednich (przy podob­
nych okazjach), ■ Zmieniono tak­
że formę —  nie ministrowie ty mi­
rażem przemawiali, ale przed­
stawiciele władz lokalnych, nau­
czyciel, poeta ludowy, dwujęzy­
czny pełen niespożytego wigoru 
aktor, wreszcie — autor pomni­
ka (o którym w latach wcześ­
niejszych przy takich okolicznoś-, 
ciach’ zazwyczaj się ( zapominało). 
Przemawiano przemiennie po 
białorusku i po polsku.

Tak tedy forma przemówień 
się zmieniła, natomiast treść -^.j 
pozostała właściwie ta sama: dą- • 
żenie ku i chałom wolnościo­
wym (wciąż do nich zmierzamy), 
patrjcjltyzm (lokalny), interna­
cjonalizm; (wciąż ten sam, w  nie­
zmienionej formie). Słynne Mi­
ckiewiczowskie „Litwo, Ojczyz­
no moja..." nie stanowiło tu dy­
lematu. Wieszcz pisał o Litwie, 
ale miał na myśli Białoruś. O 
tym pisaniu i myśleniu powie­
dział kiedyś także dobitnie, do­
sadnie, wyraźnie — Włodzimierz 
Majakowski.

Dawna Jąćwież... W  kroni­
kach Nowogródek zwał się Par- 
wa Novogardia, Ńovogardia, 
Norgardia...1
Więc żadnych nie ma duchów?

(z ironią) Świat ten jest 
bez duszy? 

2yje, lecz tyje tylko jak
kościotrup hagi, 

Który lekarz tajemną
sprężyną rozruszy? 

Albo jest to coś na kształt
wielkiego zegaru. 

Który oblega popędem ciężaru?
(z uśmiechem)

Tylko nie wiecie, kto zawiesił
wagi.

„Pobrzeże Morza Bałtyckiego, 
od jeziora Pejpus do ujścia W i­
sły, szeroko było osiadłe przez 
szczep Letoński, obejmujący Li- 
wonów, Kuranów, Semigalów, 
Litwinów i Prussaków, których ‘ 
nie trzeba brać za jedno z Pru- 
ssakami niemieckimi. Szczep ten 
nieliczny, ogółem ledwo kilka

FOTOREPORTAŻ 
(Z DYGRESJĄ)

Z UROCZYSTOŚCI 
ODSŁONIĘCIA POMNIKA 

A, MICKIEWICZA 
W  NOWOGRÓDKU

milijonów ludności wynosił. Po­
czątek jego ukryty w tajemni-

* ęy; należy on do rodu indo- 
germańskiego, język wszakże ma 
różny i od Niemców i od Sło­
wian i od wszystkich innych 
ludów, a mocno zbliżony db 
sanśkrytu,' mitologię zaś bar­
dzo bogatą i rozwiniętą, podob­
ną z wielu: miar do gallickiej.- 

N ie masz w niej takiej całości jak 
w germańskiej, ale jest to-róż­
nobarwna tkanina rozmaitych 
pojęć i podań. Całe przyrodze­
nie ukazuje się wyobraźni tego 
ludu, jako siedlisko nieograni­
czonej liczby duchów. W  ziemi, 
w wodzie, w drzewach, . w po­
wietrzu, w dźwięku nawet,- wi­
dzi on jestestwa duchowe, właś­
ciwej im natury" (Adam Mickie­
wicz „Pisma", Lekcya dwudzie­
sta druga").

...Cieszy, że ten pomnik nare­
szcie tu stanął. Parę lat temu przy 
odsłonięciu popiersia Adama 
Mickiewicza w Lidzie "było jed­
nak trochę inaczej. W  tamtych 
to latach (wcześniejszych) po­
piersie Adama Mickiewicza w 
Lidzie zostało poświęcone. ’ Tu­
taj...
i —̂  To on katolik czy prawo­

sławny był? r— zapytał ktoś z 
tłumu. Może z mieszanej rodziny 

'-T-p dorzucił ktoś inny — ksiądz 
z popem powinni by byli tutaj 
się pojawić...

Napis w  Farze głosi, że,.. (Ó 
tym już było, czytaj wyżej).

Cóż, rabin może kiedyś tu się 
pojawi prywatnie... A  propos 
tematu katolik — prawosławny 
na Ziemi Nowogródzkiej. W  
1415 r. miał miejsce w  Nowo­
gródku pandętny fakt dziejowy. 
Dotąd kościół wschodni na Dt- 
wie obejmujący wielką liczbę 
jej ludności był zależny od me­
tropolity moskiewskiego zamie­
szkującego w Moskwie. Wielki 
Książę Litewski Witold chcąc 
usunąć powstałe z tego niezręcz­
ności (a oprócz tego mając oso­
biste animozje do ówczesnego 
metropolity Focjusza) postano­

wił wezwać do wyboru metropo­
lity litewsko-ruskiego wszy­
stkich biskupów greckiego ob­
rządku w kraju. Jako miejsce 
Soboru był wyznaczony —  wła­
śnie Nowogródek. Na Soborze 
byli obecni: arcybiskup Potocki 
Teodozjusz, biskupi: Chełmski, 
Łucki, Włodzimierzo-Wołyński, 
Czernihowski, Smoleński i Tu­
rowski, jak też — archimandryci 
klasztorów. Sobór usunął z ka­
tedry Focjusza na zasadzie Ka­
nonów i 15 listopada tegoż ro­
ku (1415) w  cerkwi Bogurodzicy 
(na. zamku) wybrał na metropo- 
likę Kijowskiego i Rusi Litew­
skiej Grzegorza Cemblaka. Cem- 
blak byl — Grekiem.

..A. więc jest „12 września 
1992. Atmosfera przy dopiero 
co odsłoniętym pomniku całkiem 
sympatyczna. Jest nawet nastro- 

-jowo, romantycznie. Jest i or­
kiestrą smyczkowa, i młody pia­
nista. Jest muzyka Chopina... I 
Mickiewicz w rzeźbie — dłuta 
młodego białoruskiego artysty 
(zdjęcie u góry). A  w  tej rzeź­
bie —  lekkość, polot ducha, siła 
ekspresji...

Z wywiadu z autorem pomni­
ka (rzeźbiarzem i architektem w 
jednej osobie) p. Walerym Ja­
nem Januszkiewiczem:

— Ta rzeźba była wykonana 
już pięć lat temu. Od tego czasu 
wykonałem mnóstwo innych 
prac, w tym także rzeźbę-poda- 
runek dla Lecha Wałęsy, którą 
mu wręczył przywódca naszego 
państwa —  Szuszkiewicz — "pod­
czas oficjalnej wizyty w Pol­
sce. Nó a Mickiewicz? To była 
moja praca dyplomowa, kiedy 
jeszcze studiowałem w  instytu­
cie. To było w^ roku 1987. 
Rzeźba była wtedy już gotowa, 
ale jeszcze nie odlana. Ona na­
wet wtedy , tanio kosztowała, 
około 11 . tysięcy rubli. Brąz. 
Taka wtedy była tego metalu 
cena. A le  chodziło o to, że 
wszystkie związane z tym prace 
architektoniczne nawet wtedy 
pochłaniały < duże środki pie­
niężne. No ale w  końcu pienią­
dze się znalazły. Wydłużyło się 
to nifeco w - czasie, ale postano­
wiono połączyć tę uroczystość z 
otwarciem domu-muzeum Mic­
kiewicza po rewaloryzacji gma­
chu. Tąk tedy moje osobiste 
wzruszenia związane z Mickie-

w Liazie n
w°gródka S  :r  ■ »  („.'W  
fcyjo...

—  Wspomnij! P,„ , V l  
nych . swoich
jest?  Jak ie są? P C , 4

'  —  M l>m mnóstwo ,  ]
państwowych i £ “ “S B
Choćby pomnik 
ryny i inne„
jakoś o tym mówić ̂ > 1  
le rzeźbiarz to taki, SI 
ie  trzeba dziewięć O - Ś S  
rzyć, żeby raz odci»ć T̂ |  
•przykład -  pKy 
wiczu. Cieszą mde 1K I  
gratulacje, ale widte ^ 1  
po^W lem  w t y T i a J ' f  
dów. Teraz to w idzą j^  1L

byty dy5kuije_ aJ| 
Mickiewicz ma w N o J S l  
stanąć, w jakim f i| | l  
miejscu? | 99

—  B y ły .  P ro p o n o w a n o * * .
wny plac miasta. Ale nie J 9  
łem. Nie chdałem, żęto 
glądało w ten sposób, że hi 
siebie eksponuje.. Chciałaś, * 
by był niejako w oddalał­
by ludzie go szukali jeby $1 
chciał z Nim bliżej, dudiąl 
poobcować, przyjść pośaafcl 
przy Nim na ławeczce, bezami 
nego gwaru, hałasu miasta.

—  Musiał Pan dożo ajwl 
Mickiewicza...

—  Tę rzeźbę, szkice — zwj 
łem już na trzecim roku stoflfel 
A  czytałem** wszystko co(k| 
napisał, wszystko, co się ob»l 
ło drukiem. Mam możliwość *1 
go „przeczytania” nawet ifcl 
cej. Wiem, że są nawet jf I 
przemówienia, które nigdzie * !  
były drukowane. Pnyjetfl 
niedawno do mnie do Miosfa I  
pewien jezuita, który mi oij*I 
opowiadał. Są nawet Jego I 
mówienia po białorasku...

Tyle autor pomnika — 
ry Jan Januszidewict V

Po ceremoniale urogy5̂  I 
wym związanym z odsł°I“̂ '|  
pomnika odbyła się ^  I 
impreza — otwarde do® 1 
zeum Adama Mickiwicza. | 
tym — za dni parę;

AiwidJ *01** 
Nowogródek—W3no

N A  ZDJĘCIACH: I
uroczystościowego f
w ogródku — odsłonięć® \ 
ka Adama Mlcklewlna ^  
d e  (po rewaloryzacji 
muzeom Adama

Fot. W. CM*
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jak ma wyglądać powiat wileński?
czasowy podział administra­
cyjny w znacznym stopniu od­
zwierciedla integralność etnicz­
ną, kulturową, językową oraz 
religijną Wilenszczyzny.

W  załączniku do uchwały rzą­
dowej proponuje się dwa alter­
natywne warianty nowego po­
działu administracyjno-teryto­
rialnego Litwy. W  odniesieniu 
do terenów zamieszkałych w 
skupiskach przez mniejszość pol­
ską w 1 wariancie postuluje się 
następujące rozwiązanie: roz­
członkowanie rej. solecznicki eg o 
t przyłączenie jego części wraz 
z Ej szyszkami do nowego powia­
tu orańsklego (wareńskiego). Po­
zostałą część rej. solecznicki ego 
łączy się z rej. wileńskim, oraz 
rej., trockim, wiłkomierskim (uk- _
merskim) 1 szyrwincki m, które 
razem z m. Wilnem tworzą po­
wiat wileński.

Wariant drugi zakłada utwo­
rzenie powiatu wileńskiego, w 
którego skład oprócz Wilna i 
obu rej. wileńskiego i solecznl- 
cklego weszłyby w  całości rej. 
święci ański, wiłkomierski (uk- 
merski), szyrwincki oraz części 
trockiego i orańsklego (wareń­
skiego).

Na pierwszy rzut oka wyda­
wałoby się, że oba warianty, w 
szczególności zaś wariant drugi 
w pełniejszym stopniu niż obe­
cny podział administracyjny, 
uwzględniają integralność tere­
nów zamieszkałych przez mniej­
szość polską, gdyż obejmowały­
by pełniej obszar zwartego jej 
zamieszkiwania (wyjątek stano­
wiłyby tu tylko tereny obecne­
go rej. malackiego (mOleckiego), 
gdzie mieszka 10,1 proc. Pola­
ków oraz rej. ignaUńskiego — 
7,5 proc. oraz okolice Tunnont w 
rejonie Jeziorskim (za rasa j -
skim) —  45,6 •. proc. Są to 
jednak tylko pozory, ponie­
waż z przyłączeniem do rej. 
solecznickiego i wileńskiego, 
miasta Wilna i  sąsiednich rejo­
nów w nowo powstałej jedno­
stce administracyjnej —  powie­
cie wileńskim —  Polacy będą sta­
nowili zdecydowaną mniej­
szość (tablice 1 i 2). Szczególne 
zdziwienie budzi fakt .włączenia 
w skład powiatu wileńskiego rej. 
wiłkomierskięgo (ukmerskiego) 
—  stanowczo litewskiego. Czy 
nie logiczniejsze z punktu wi­
dzenia „jednolitości etnograficz­
nej" byłoby przyłączenie rej. 
malackiego lub ignalińskiego?

Należy zaznaczyć, że rzeczywis­
ty procent ludności polskiej w  po­

wiecie wileńskim, w  przypadku re. 
alizacji wariantu 1 może być nieco

Jd  postanowił zaaprobo. 
jasady realizacji reto- 

g  jministracyj no-terytorialnej
•Cntorej I I  ?8°<inie z

asadami przewiduje 
Ł a d ę  radykalnej zmia­
t a ł a  j-administracyjnego 

J w p a a  sformowanie jed- 
®  Twich szczebli gminy 

w swoimi samorząda­
m i  powiatu z Instytucjami 

* wmoyml tóadzy 
W  u Ę m  analiza tekstu, ą w 
^Lólnośd -załączonych do 
'Jo map wywołuje szereg ża­
g l i  W tekście dokumen- 

| f^ajdujemy nieprecyzyjne 
: rfonnulowanie powtórzone dwu-
: g g i  |  samej uchwala i ża­
rniku). które brzmi ,^-nie na- 

jednolitości geograficznej, 
ln ian e j i ekologicznej regio- 

jeśli chodzi o jednolitość 
MenikWĄ i ekologiczną to usta­
j e  jej nie nastręcza istotnych 
uadnośd i nie stanowi niejas­
na w traktowaniu. Tymcza- 
gjn: nie wiadomo, jak interpre­
tować jednolitości etno- 
pafionej, czy się ma na uwa- 
ds jednolitość etnograficzną 
Znodą Auksztoty, Dzukii i Su- 
walkn, czy odnosi się ona rów- 

do zwartego etnograficznie 
ngkna Wfleószczyzny? Isto- 
ujs mankamentem jest brak 
olonnacji dotyczącej liczeb- 
uid i składu narodowościowe- 
go poszczególnych gmin, miast 
i fttjwfli. Najwięcej jednak wą- 
tpliwuśd budzi ten dokument z 
punktu widzenia uwzględnienia 
w nim interesów polskiej mniej­
szości narodowej. Jak wiado- 
■o, mniejszość ta zamieszkuje 
głównie region południowo- 
wschodni, w szczególności zaś 

znę j| miasto Wilno)
-  obszar, którego obecne obli­
cze formowało się na przeciągu 
wieków | którego odrębność et- 
■uona, 'kulturowa i językowa 
IM oczywista. Teren zwartego 
amles&iwania mniejszości pol­
skiej z grubsza pokrywa się z 
obecnym administracyjnym je­
go podziałem na dwa rejony
-  solecznicki, w którym Pola- 

stanowią 79,6 proc.* ogółu
mieszkańców i wileński, gdzie 

odsetek sięga 63,5 proc.,
* *  miasto stołeczne Wilno li-

18,8 proc Polaków. Poza 
Pacami w/w rejonów i m.
” ™a procent ludności polskiej 
Iw®rcie mieszkającej jest niż- 

i stanowi od 7 do 11,1 proc.
& wyjątkiem Tej. trockiego 
L~ Proc) oraz świędańskiego 

proc). Tak więc dotych- ^

Samant l  nowego podziału administracyjno-terytorialnego 
^eo6w zwarcie zamieszkiwanych przez polską mniejszość naro- 
^  * nniany proporcji składu ludnoścL*

^ y a  jednostki 
^^tacyjno-teiytorialnej

Ludność

Polacy proc. inni proc.

63,5 36,5
23,8 76,2
11,1 88,9
0,7 99,3

18,8 81,2
? 1

23,6 76,4

®  wileński 
r«l- trocki 
Jjj? ttyrwinckl

(ukmerskl)

**!■ »olec2nicki (cześćl 
wileński

n M  tablicy i ze względu na brak informacji, nie zamieszczo- 
^tjanyeh z części rej. solecznickiego, która wchodzić ma w 

P°wiatu wileńskiego.

^AH ANT 2 (alternatywny) nowego podziału administracyjno. 
^JwUlnego terenów zwarcie zamieszkiwanych przez polską 

l*zo4ć narodową* | zmiany proporcji składu ludności

jednostki - 
.^^cyjno-terytoria lnej Polacy proc.

Jar-** 
ę B P s S l
Ki JJW eiikl

Jap**
1 } " * *  (cz

wileAti^

63,5 36,5
79,6 20,4
28,8 71,2
0,7 90,3

IM 88,9
18,8 81,2

f ?
33,8 66,2

d ą j ^  1 że względu na brak Informacji nie zamieszczono 
“ * C2̂ ci rej. orańsklego (wareńskiego) 1 trockiego, które 

a>°dzłt w skład powiatu wileńskiego.

wyższy niż wyliczony w tablicy 
(23,6 proc.). Tymczasem w  razie 
wdrożenia wariantu drugiego od­
setek ludności polskiej w powie­
cie wileńskim może być znacz­
nie niższy od podanego (33,8 
proc.), gdyż na terenach przy­
łączanych do powiatu. wileńsKie- 

ji go leżą miasta z przeważającą 
ludnością niepolską —  Orany, 
Troki, Jewje i Rudziszki.

W iele nurtujących mniejszość 
polską problemów będzie się 
rozstrzygać w ramach samorzą­
du, toteż szczególnie drażliwą 
staje się kwestia ewentualnych 
zmian proporcji składu ludnoś­
ci w związku z powstawaniem 
gmin. Ale- niestety, trudno jest 
ocenić te zmiany, gdyż gminy 
tworzy się z kilku apilinek jed­
nocześnie zmieniając ich grani­
ce. 'Dlatego też składu propor­
cjonalnie ludności polskiej i 
niepolskiej w  ukształtowanych w 
ten sposób gminach nie da' się 
dokładnie ustalić. Faktyczna sy­
tuacja może się wyjaśnić dopie­
ro po powszechnym spisie lud­
ności Zwraca jednak uwagę to, 
że przewidziana w  obu warian­
tach ilość gmin w powiecie wi­
leńskim jest jednakowa — 13, 
co oznacza, że w  przypadku wa­
riantu 2 terytoria . poszczegól­
nych gmin będą znacznie więk­
sze niż w  przypadku wariantu 
1, jak np. w  Szyrwintach, Jewju, 
Trokach. Dlatego też można przy­
puszczać, * że proporcjonalne 
zmiany składu ludności polskiej 
i niepolskiej nastąpią też w 
niektórych gminach.

Warto podkreślić również, że 
‘np. przyłączenie wyłącznie pol­
skich gmin ejszyskiej, koleśni- 
ckiej, dajnowskiej, podborskiej,

. gerwiskiej i butrymańskiej do 
powiatu orańskiego, jak jest to 
przewidziane w Wariancie 1, 
wzbudziłoby negatywną reakcję 
zamieszkałej tam ludności.

Uogólniając .można stwierdzić, 
że z Wprowadzeniem nowej jed­
nostki administracyjnej w  po­
wiecie wileńskim odsetek ludno­
ści polskiej zmalałby w nim
2,5 razy w  porównaniu z do­
tychczasowymi jednostkami — 
rejonami wileńskim i soleczni- 
ckim.

Włączenie się Litwy jako nie-- 
zależnego państwa do procestr 
helsińskiego, jak i dążność jej 
do wejścia do struktur europej­
skich, wymaga respektowania 
przez nasz kraj międzynarodo­
wych standardów dotyczących 
praw mniejszości narodowych. 
Rozpatrując pod tym kątem no­
we zasady podziału administra­
cyjno-terytorialnego wypada 
skonstatować niezgodność ich 
założeń z szeregiem międzynaro­
dowych aktów prawnych doty­
czących zbiorowych praw mniej­
szości narodowych.

Tak więc w art. 33, IV  roz­
działu Dokumentu Spotkania 
Kopenhaskiego w Sprawie Ludz­
kiego Wymiaru KBWE (1990) 
wyraźnie się stwierdza, te pań- - 
stwa uczestniczące będą podej­
mowały niezbędne środki skie­
rowane „na tworzenie 1 uma­
cnianie etnicznej, kulturowej. Ję­
zykowe] 1 religijnej tożsamości 
mniejszości narodowych na 
swym terytorium po należytej 
konsultacji łącznie z kontaktami 
z organizacjami lub stowarzysze­
niami tych mniej szóści**.

Podobnie w art. 35. tegoż Do­
kumentu mówi się, że „państwa 
uczestniczące będą szanowały 
prawo osób należących do mniej­
szości narodowych do skuteczne­
go uczestnictwa w sprawach 
publicznych łącznie z udziałem 
w sprawach dotyczących ochro­
ny 1 popierania tożsamości tych 
mniejszości” . Jako Jeden ze 
środków prowadzących do osią­
gnięcia tych celów proponuje 
się — „ustanawianie odpowied­
nich administracji odpowiadają­
cych specyficznym historycznym 
l terytorialnym uwarunkowa­
niom tych mniejszości".

W  „Projekcie Europejskiej 
Konwencji o ochronie praw 
mniejszości'1 w art. 14 rozdziału

2 czytamy: „państwa będą
sprzyjały udziałowi grup mniej­
szościowych w sprawach publi­
cznych w  szczególności w po­
dejmowaniu , decyzji dotyczących 
regionów przez nie zamieszka­
nych, oraz wezmą pod uwagę 
grupy mniejszości w podziale 
terytorium państwowego na ob­
szary polityczne, administracyj­
ne jak również okręgi wybor­
cze".

W  Projekcie „Karty Wspólno­
ty Europejskiej" dotyczącej 
praw grup narodowościowych 
stwierdza się w sposób jedno­
znaczny, że mają one (grupy na­
rodowościowe) prawo do odrę­
bności administracyjnej na po­
ziomie komunalnym 1 regional­
nym..." i  dalej „grupa narodo­
wościowa może domagać się te­
go prawa oraz własnej ochrony 
i ochrony swoich interesów od 
gmin i Innych organizacji tere­
nowych, przy wyznaczaniu tery­
torium".

Porównanie założeń nowego 
podziału administracyjno-teryto­
rialnego z artykułami między­
narodowych dokumentów doty­
czących zbiorowych praw mniej­
szości narodowych pozwala na 
poczynienie następujących wnio­
sków.

Wbrew prawom mniejszości 
narodowych zapewnianym im w 
obowiązujących dokumentach 
międzynarodowych, oraz w in- 
nycH projektach takich doku­
mentów:

1. Opracowanie zasad nowego 
podziału administracyjno-teryto­
rialnego nie było konsultowane z 
mniejszością polską zamieszkują­
cą zwarcie region Wlleńszczy- 
zny, ani z organizacjami repre­
zentującymi tę mniejszość.

2. Przy opracowaniu zasad no­
wego podziału administracyjno- 
terytorialnego nie sprzyjano 
udziałowi polskiej grupy, mniej­
szościowej 1 nie brała ona udzia­
łu w podejmowaniu decycji do­
tyczących regionu przez nią za­
mieszkanego. ł

3. W  opracowanym projek­
cie nowych zasad podziału ad­
ministracyjno-terytorialnego nie 
wzięto pod uwagę (w stopniu 
zadowalającym również polską 
mniejszość), polskiej grupy 
mniejszościowej przy podziale 
na obszary administracyjne, jak 
1 (poprzednio) na okręgi wybor­
cze.

4. W  opracowanym projekcie 
nowych zasad podziału admini­
stracyjno-terytorialnego nie uw­
zględniono prawa mniejszości 
polskiej do odrębności admini­
stracyjnej na poziomie regio­
nalnym.

Wreszcie nie można nie zau­
ważyć, że proponowany projekt 
podziału administracyjno-teryto­
rialnego w tej jego części, któ­
ra dotyczy interesów polskiej 
mniejszości na Litwie, może bu­
dzić zastrzeżenia co do zgod­
ności z Deklaracją polsko-litew­
ską, w której czytamy m.in., że 
„strony zgodnie ze standardami 
międzynarodowymi powstrzyma­
ją się od działań, które prowa­
dziłyby do zmian /narodowościo­
wych na terenach zwarcie za­
mieszkanych przez mniejszości 
narodowe**. Wdrożenie propo­
nowanych zasad nowego podzia­
łu administracyjno-terytorialne­
go będzie prowadziło- w pew­
nym sensie do zmian narodo­
wościowych na terenie zwarcie 
zamieszkiwanym . przez mniej­
szość polską. Tak więc zasady 
nowego podziału administra­
cyjno-terytorialnego mogą być 
interpretowane jako nie wywią­
zanie się strony litewskiej z le­
go punktu deklaracji.

Zasady nowego podziału ad­
ministracyjno-terytorialnego w 
odniesieniu do Wileńszczyzny 
powinny być. zrewidowane, a 
podejmowane decyzje dogłębnie 
przemyślane i przekonsultowane 
ż przedstawicielami mniejszości 
polskiej. Należy zdawać sprawę 
z długoterminowości ich działa­
nia w interesie państwa litew­
skiego.

NASZA PROPOZYCJA

Jeszcze w styczniu 1991 r. Ra­
da Najwyższa Republiki . Litew­
skiej powzięła uchwałę, na któ­
rej mocy zakładało się utworze­
nie na podstawie rej. soleczni­
ckiego i wileńskiego powiatu 
wileńskiego, jak 1 opracowanie 
jego statusu. W  naszym przeko­
naniu optymalnym rozwiązaniem 
byłoby utworzenie powiatu wi­
leńskiego w następujący sposób: 
trzon jego stanowiłyby, jak to 
zakłada uchwała RN, w całości 
rej. solecznicki 1 wileński, oraz 
m. Wilno. Oprócz tych obszarów, 
w skład powiatu należałoby włą­
czyć gminy sąsiednich rejonów, 
w których polska mniejszość na­
rodowa zamieszkuje w sposób 
? warty.

Nazwa jednostki 
administracyj no-terytorialnej Polacy proc.

Rej. solecznicki 
Rej. wileński 
m. Wilno
Gminy zwartego zamieszkania 
mniejszości polskiej 
Karociska, piołukniańska, rudziska, 
trocka, starotrocka (rej. trocki) 
Wareńska (rej. orański)
Dubińska, inturska, 
joniska (rej. malacki)
Alońska, jauniuńska 
(rej. szyrwincki)
Maguńska, podbrodzka, sarajska,
swirska, strunaicka,
cyrki iska (rej. święciański)
Powiat wileński

Proponujemy również utworze­
nie w składzie powiatu uciańskie- 
go gminy, w której skład wesz­
łyby apllłnkl turmoncka i rym- 
szyska. W  gminie tej Polacy sta­
nowiliby 50,3, Litwini — 25, Ro­
sjanie -r— 19,7 proc.

Takie ukształtowanie powiatu 
wileńskiego byłoby przede wszy­
stkim logiczną kontynuacją uch­
wały styczniowej. Po drugie, 
zostałyby uwzględnione intere­
sy mniejszości polskiej, sprzyja­
łoby to zachowaniu I umacnia­
niu integralności etnicznej, kul­
turowej i językowe) tego regio- 
nu i odpowiadałoby międzyna­
rodowym normom dotyczącym 
prawa mniejszości narodowych.

Na zakończenie chciałoby się 
wyrazić ubolewanie z powodu

79,6
63,5
18,8

62,7
28,1

39,3

43,0

48,3
47,8

20.4
36.5
81,2

37,3
72,9

51,7
52,2

zbyt krótkiego terminu (jak na 
wagę podejmowanej decyzji), ja­
ki został przeznaczony na usto­
sunkowanie się do nowych za­
sad podziału administracyjno-te­
rytorialnego.

Uwaga: Wszystkie liczby poda­
ne są w oparciu na dane książki 
„Mieszkańcy Litwy", Vilnius,- 
„Mlntis", 1990.

Czesław OKJŃCŹYC, 
Zbigniew BALCEWICZ, 

deputowani do RN RL

PS. Propozycje niniejsze zos­
tały skierowane do rządu RL, 
stałych komisji parlamentarnych 
— samorządów I praw obywa­

telskich oraz mniejszości narodo­
wych.



„ K U R I E  R W I L E Ń S K I " 15 wrześnią 1892 r

Nie narzekać, lecz działać
Przed paroma dniami w gma­

chu Związku Dziennikarzy odby­
ła się konferencja prasowa 
Związku Wolności Litwy. Jest to 
jeszcze bardzo młoda organiza­
cja, która się oddzieliła od dob­
rze nam znanej Ligi Wolności. 
Od dawna pewna grupa ludzi 
nie zgadzała się z pewnymi te­
zami i poglądami Ligi.. Propono­
wali oni zmienić kierunek dzia­
łalności i od poi itykowania 
przejść do konkretnego progra­
mu gospodarczego. Ponieważ Li­
ga Wolności odrzuciła tę propo­
zycję, część członków Ligi zrze­
szyła się w oddzielny Związek.

Aktualnie Związek ma zamiar 
wziąć udział w wyborach do Sej­
mu. Przewodniczący Związku 
Vytautas Suslauskas powiedział, 
że na wybory „idą" sami. Nie ma­
ją na to żadnych środków mate­
rialnych i może nawet nie uda 
się im wejść dc tego Sejmu, ale 
z pewnością przygotują jakiś

grunt na przyszłość.
Na wstępie Vytautas Sustaus- 

kas krótko wy łuszczył cele i 
program swojej oragnizacji. Pod­
kreślił, że ich Związek jest to­
lerancyjny w stosunku do wszyst­
kich partii i ruchów, które nie 
działają na szkodę państwa. Po­
wiedział, że zrujnowany do szczę­
tu jest przemysł Litwy, rozkrada 
się i wyprzedaje mienie różnym- 
wątpliwym spółkom, spekulantoip. 
Tymczasem szeregowy człowiek, 
rzetelny robotnik, zostaje nadal 
na lodzie. I jeśli nadal rząd i 
RN będą prowadzić taką polity­

kę, zaprzepaścimy naszą niepodle­
głość. Niepodległość to przecież 
także niezależność gospodarcza, 
a my ją już faktycznie utracili­
śmy.

Dlatego Związek za podstawo­
we credo swego programu przed­
wyborczego stawia udzielanie 
wszelakiej pomocy szeregowym 
ludziom pracy. Należy przebudo­

wać proces prywatyzacji tak, by 
właśnie najlepsze obiekty mogli 
nabyć robotnicy, ludzie gorzej 
usytuowani, a nie mafia i speku­
lanci.

Członkowie Związku są zdania, 
że wiele przestępstw ekonomicz­
nych pozostaje bez echa tylko 
dlatego, że procesy te stopują si­
ły komunistyczne i KGB.

Padło bardzo wiele słów kry­
tyki, przy tym słusznej, jednak 
Związek też nie ma konkretnego 
programu, jak zapobiec tym 
wszystkim zjawiskom. Na pyta­
nia dziennikarzy także odpowia­
dali raczej ogólnikowo. Wydaje 
mi się, że brak konkretów za­
równo w słowach, jak i w dzia­
łaniach nie rokuje Związkowi 
pomyślnych wyborów. Jedynie 
narzekać, że, jest źle, widzieć 
błędy innych — to mało. Trze­
ba wiedzieć, jak wyjść z tego 
ślepego zaułka.

Julit ta TRYK

IM P R E Z Y  K L U B U  Ż O Ł N IE R Z Y  A K UKF 69.05

17 września bieżącego roku w 
53 rocznicę napaści Armii Ra* 
dziecklej na Polskę na cmenta­
rzu Rossa o godzinie 13 odbędzie 
się warta honorowa byłych żoł­
nierzy Armii Krajowej.

W  tym też dniu o godz. 17 w 
kościele podominikańskim Sw.

Ducha zostań) e odprawiona msza 
święta ku tej intencji. Prosimy 
o czynny udział w tych impre­
zach.

Przewodniczący 
Klubu Żołnierzy AK  

Ziemi Wileńskiej 
M. KOŁZAN

m m
r  Rozgłośnia radiowa

,N IE  Z A B IJ A J "

W  najbliższy czwartek (17 
września) w Zarządzie Miej­
skim, uL Pylimo (Zawal- 
na 45/2 o godz. 18.30 zo­
stanie wyświetlony film doku­
mentalny „Nie zabijaj". Jest to 
wstrząsająca -piaca dokumentalna

o zbrodni w Ostaszkowie (rozko­
pywanie mogił, opowiadania nao­
cznych świadków). Komentarz do 
tego filmu zrobił zastępca pro­
kuratora generąlego Rzeczypospo­
lite] Polskiej Stefan Śnieżko.

Infł wł.

JE S Z C Z E  M O Ż N A  O T R Z Y M A Ć  
P O M O C  C H A R Y T A T Y W N Ą

Katolickie Stowarzyszenie Po­
laków na Litwie zawiadamia, że 
pomoc charytatywną (kasze) je­
szcze można otrzymać we środę
i czwartek (16^-17 września) 0d 
godziny 17 do 19 przy kościele 
św. Kazimierza w  Nowej Wilej-

ce Jul. Palydovo ■ 15). Przedstawi­
ciele kół katolickich stowarzysze­
nia oraz osoby odpowiedzialne za 
pracę charytatywną w parafiach 
zgłaszają się pc odbiór ze spisa­
mi osób potrzebujących pomocy.

K U  W IA D O M O Ś C I K A T E C H E T Ó W

We środę i czwartek (16— 17 
września) od godz. 17 do 19 w 
parafialnej bibliotece podomini- 
kańskiego kościoła Św. Ducha bę­
dą wydawane katechizmy w ję­
zyku polskim nauki religii dla 
tych. którzy jeszcze ich nie o- 
trzymali. Prosimy katechetów 
zgłaszać się po odbiór.

Dyrekcja szkół praż bibliteki 
przedstawią katolickiemu stowa­
rzyszeniu pokwitowania potwier­
dzające odbiór katechizmów.

Zarząd Główny Katolickiego 
Stowarzyszenia 

Polaków na Litwie

Radio „Znad W ilii" proponuje 
codziennie w  godzinach 14—2.00 
stałe audycje informacyjne, re­
transmisje programów Radia 
BBC, ogłoszenia i kursy walut, 
konkursy oraz następujące au­
dycje autorskie:

Wtorek, 15 września: 23.10 — 
Wrześniowa lista przebojów — 
magazynu „Bravo" —  Leonard 
Tupko.

24.00 — „Sławomir Mrożek na 
dobranoc".

Środa, 16 września: 23.10 j— 
„Co kto lubi"- —  program Leo­
narda Tupki.

24.00 —  Godzina poezji.'
Czwartek, 17 września: 23.10

— „Co wiemy o sobie" —  pro­
gram Sabiny Giełwanowskiej.

24.00 — Złota myśl pod podu­
szkę — aforyzmy.

Piątek, 18 września: 23.10 <— 
Portret artysty —  Lady pańk — 
program Leonarda Tupki.

24.00 — Przeboje radia „Znad 
W ilii".

U W A G A ,
P E D A G O D Z Y !

Wileńska Szkoła Średnia 
nr 5 pilnie poszukuje nau­
czyciela klas początkowych. 
Zwracać się należy do dy­
rekcji szkoły pod adresem: 
uL Antakalnio 33, tel. 74-20- 
87.

N A J P O P U L A R N IE J S I 

P O L IT Y C Y  P O L S K I

WARSZAWA. (Kor. ELTA A. 
Degutis). Według najnowszych 
danych Centrum Badania Opinii 
Publicznej, do grona najpopular­
niejszych polityków w Polsce na­
dal należą minister pracy i po­
lityki socjalnej Jacek Kuroń o- 
raz minister spraw zagranicz­
nych Krzysztof Skubiszewski. Na 
trzecim miejscu znajduje się no­
wy premier kraju Hanna Suchoc­
ka, która pierwszy raz uczestni­
czyła w takim sondażu. Na 
czwartej pozycji prezydent 
kraju Lech Wcłęsa.

Najniżej notcwani są przewód-

I. G U O D M A N IS  O  S P O T K A N IU  W  TALLm
RYGA (ITAK—TASS—ELTA). ”

Do 15 września Łotwa płaci Es­
tonii za dostawy energii elek­
trycznej rublami rosyjskimi. Ta­
ki dokument w końcu ubiegłego 
tygodnia podpisano w Tali innie 
podczas spotkania premierów 
trzech państw bałtyckich. Szef 
rządu łotewskiego L Guodmanis 
oświadczył, że spotkanie było 
trudne. Jak powiedział on, w 
Tallinnie ustalono, jakimi pie­
niędzmi i  za jaką cenę będą się

I  odbywały 
trzech krajów, i i  “ V |
Utwa jest |  * i i g l
Estonia wprowadza?,!§ 1 *  
wa natomiast na*, S f f l  
sobotę L GuodinTOlł“ S l v|

wy w sprane b Z .  H I  
dowę elektrodeptoJJk&ltl 
węglan. Ta ' ° w j
szyłaby zależność S M I  

■ tylko od Estonii, a l e S  M
Rosji.

B IA ŁO R U Ś  ŻĄD A  W YCO FANIA  WOJSK
MIŃSK (BELinform—ELTA).

Rada. Bezpieczeństwa Białorusi 
zobowiązała rząd i  Ministerstwo 
Obrony republiki do opracowania 
harmonogramu oraz terminów jak 
najszybszego wycofania wojsk 
strategicznych z terytorium re-

p a lik i oraz p u y g o ,^  
■jektu odpowiedniego,^ 

nia z Rosją. Na posiedź 
dy w  Mińsku p r a s k i  
przywódca 1 parlamentu Ś • 
kiewicz, ^

D Y R E K T O R  C IA  O D W IE D Z I MOSKWĘ

WASZYNGTON (ITAR—TASS 
ELTA). Dyrektor Centralnej Age­
ncji Wywiadowczej USA R. Ga- 
tes w ciągu trzech najbliższych 
tygodni złoży wizytę w Mosk­
wie. Napisała o, tym gazeta 
„Washington Post", powołując się 
na źródła oficjalne w Waszyng­
tonie^ I

Szef CIA zamierza w MoA* 
„prowadzić z przedstawiciel 
wywiadu rosyjskiego begm* 
(lensowe rozmowy w sprawie e
wentualnej współpracy i bjiji
KGB przeciwko terroryzm̂  
przemytowi narkotyków i 
powszechnianiu -.broni maso* 
zagłady", odnotowuje gaieti

J 'AK  Ż Y J Ą  D U Ń C Z Y C Y ?

KOPENHAGA (NTB—ELTA).
Muzeum Narodowe Danii i radio 
duńskie zatroszczyły się o to, by 
przyszłe pokolenia miały szcze­
gólną możliwość poznania tego, 
jak żyli Duńczycy w roku 1992i- 

Organizatorzy korzystają z 
doświadczeń Szwedów: w roku 
ubiegłym zwrócili się oni do 
wszystkich mieszkańców Szwe­
cji z prośbą o napisanie, co ro­
b ili-w  ciągu jednego dnia — 
14 maja. Nadesłano 10.000 li­
stów.

Duńczycy też nie pozostali 
obojętni na taki apel. Otrzyma­

no już ponad 5 tys. opisów da 
2 września. Zawierają one oby­
czaje, poglądy różnych wart* 
społecznych itd. Dlatego U & 
formacja, którą obecnie klasyfi­
kuje się i studiuje, będzie infr 
resująca nie tylko dla przysrfyi 
pokoleń, ale też dla badaaj 
teraźniejszości. Na przykład, ję­
zykoznawcy na podstawie nade 
słanych opisów będą mogli op 
cować realny obraz współaeaą 
leksyki Duńczyków. ,

Wybór najciekawszych rdacp 
zostanie wydany w .osobnej ed)-
Bl H

III maraton Centrum Europy—Wilno

Naśladując antycznego gońca
- RZeCZVWlSIGA/ lraró nam    Ł._I __ i. ,Rzeczywistość każe nam moc­

no zaciskać pasa, aby powiązać 
jakoś koniec z końcem. Nic więc 
dziwhego, że organizowanie wię­
kszej imprezy sportowej tak na 
dobrą spjawę graniczy Ańk z 
szaleństwem, gdyż sponsorów 
wypada szukać ze świecą w bia­
ły dzień;

_— A le można znaleźć —  uś- 
miecha się dyrektor maratonu 
Centrum Europy — Wilno-Emi- 

Misiulis. 5-?; Nasz apel o 
wsparcie nie pozostał wołaniem 
na puszczy. Ba, znalazł odzew u 
ponad 60 spółek, przedsiębiorstw, 
poszczególnych przedsiębiorców. 
Ziarnko do ziarnka, a zebrała się 
v» skarbonce rniaria (wcale zre­
sztą nie bagatelna) do przeprowa­
dzenia tej iniprezy. Dodam, trze. 
ciej z kolei, Jako że w kalendarzu 
sportowym znalazła się ona po 
jaz pierwszy w roku 1990, po 
tym* gdy naukowcy ustalili,’ i| 
-jntrurn Starego Kontynentu 

to<kle| tylko na 
Wileńszczyźnie, w okolicach Pi- 
kieliszek.' Trzeba dodać, ie  im­
preza od razu chwyciła, groma­
d ce  na starce całe kroćia Ura -  
stników. w  roku ubiegły^ do

maratończyków pokonujących 
klasyczny dystans 42 km 195 m 
na własnych nogach dołączyli się 
również inwalidzi na wózkach, a 
te} godnej wzruszenia tradycji 

, stało się zadość również w tym 
• roku.

Minionej soboty, naśladując an_ 
tycznego gońca, co to w Ate­
nach w  490 roku p.n.e. po poko­
naniu ponad 42 km padł mart­
wy wieszcząc? zwycięstwo Gre­
ków nad Persami, o godz. 12 
stanęło na śtarćie ponad 100 u- 
czestników maratonu. Przy sprzy­
jającej pogodzię spod znaku ba­
biego lata bok |o bok w stronę 
stadionu „Żalgiris*r w  Wilnie 
biegli i napędzali rękami wózki 
przedstawiciele Białorusi, Rosji 
Mołdowy, Ukrainy, Łotwy, Fran­
cji, Litwy. Trudy dystansu zaczę­
ły się dawać we znaki. Po kilku­
nastu kilometrach'sformowała'się 
czołówka, która V  miarę zbliża­
nia się do finiszu 'coraz bardziej 
się wykruszała^ Ostatecznie pod 
gromkie brawa zebranych na 
trybunach jako pierwszy na bie­
żni stadionu pojawił się Siergiej 
Kozłów z Mińska.' Zwycięzca u- 
zyskał czas — 2:^6.15,0 i o po- -

nad półtorej minuty wyprzedził 
Siergieja Żdanowa z Leningradu 
i o prawie 4 minuty Aleksandra 
Rymaszewskiego z Mińska. . Z 
gospodarzy najlepiej wypadł A l. 
gis Balćiunas, zdobywając 6 lo­
katę. Tym samym sięgnął on po 
tytuł mistrza Litwy w maratonie, 
gdyż równocześnie ’ rozgrywane 
były jej mistrzostwa w tej kon­
kurencji.

Wśród kobiet zarówno mistrzy­
nią Litwy jak też zwyciężczynią 
maratonu została Vilija Birbalai- 
te z Kłajpedy 3:02.47,0, a 
dwie dalsze lokaty zajęły Gailu- 
te Keliuotiene z Malat i Jefe- 
na łonowa z obwodu sanktpe- 
terburskiego.

Niczym dziecko cieszył się na 
mecie Kestutia Skućas z Kowna,
10 to dlatego, że jako pierwszy 
zameldował się .na mecie po po­
konaniu w  wózku inwalidzkim 42 
km 195 m i uzyskaniu bezape­
lacyjnie najlepszego czasu 
1:53.54,0. Podczas odbierania na­
grody miał on u boku na po­
dium w kolejności stopni Alek­
sandra Silkińa z Moskwy i M i­
chaiła Klimowęowa z Briańska.

Ci, którym pokonanie marato­
nu byłoby za ciężkie, mogli 
zmierzyć się siłami na dystansie 
21 i 10 km. Trasę półmaratonu 
najszybciej pokonali znani bie­
gacze litewscy; wśród kobiet: 
Stefania Statkuviene z Wilna 
1:11.45,0, wśród mężczyzn — Ce- 
slovas Kundrotas — 1:04.45,0, a 
na „dziesiątce" triumf święcili Li- 
lijana Pauliukaityte z Litwy —
33.14,0 i Wiktor Czumakow z 
Białorusi 29.28,0,

Dyrektor n.aratonu Emilis Mi­
siulis, choć uwijał się jak w uk- 
ropie, wyglądał na człowieka 
wielce zadowolonego: impreza
naprawdę sit: udała. Redakcja 
„Kuriera Wileńskiego*1 też czuje

niemałą
przecież w gronie P°P* j4- 
przeprowadzenie m®ralL c|] ^ 
lamowaliśmy^ go na 
mach. A  na dokładkę „pi­
liśmy nagrodę. Zegar . ^
ką Nike spoczywającji^^jysJ 
wręczony został-- f^ ^ j i  
maratonu wśród kobiet 
balaite.

Henryk ^

NA ZDJĘCIACH:
III maratonu Centro®
Wilno VUl]a BirłmlaWl 

Ko* ° W-
Fot. Vyt»>WjE^
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U C H W A ŁA  R A D Y  N A JW Y Ż S Z E J  
Y -  R E P U B L IK I  L IT E W S K IE J

db7YSTĄPIENIU R E P U B L IK I L ITEW SKIEJ
0 DO GENEWSKICH KO NW ENCJI

O W EKSLACH I CZEKACH

tfajwyższa Republiki Litewskiej postanawia:

* ua owić przystąpienie Republiki Litewskiej do Konwencji
1 w sprawie jednolitej ustawy o wekslach trasowa- 

Ge°e'rt̂ snych. podpisanej w 1930 roku i, Konwencji Gene- 
oych 1 sorawie jednolitej ustawy o czekach, podpisanej w 
rfkfej *  p
1531 EMtinnffOWać działanie ustawy Republiki Litewskiej o wek- 
Ł bodach (nowe redakcje), z 1 października 1938 r., któ- 

przedstawia się w załącznikach niniejszej uchwały.

Przewodniczący Rady NajwytszeJ Republiki Litewskiej 
Vytautas LANDSBERGISWilno. 30 aerwca 1992 r.

Załącznik 1 do uchwały
Rady Najwyższej Republiki Litewskiej
z 30 czerwca 1992 r.

Ustawa Republiki Litewskiej

0 weks lach
Ustawa reguluje tryb wysta­

wania, poręczania, opłaty, in­
deksowania (przelania) weksli, 
wykorzystania weksli a także 
regulowania wynikających z 
tego roszczeń oraz skutków.
Używane w Ustawie pojęcie 

.osoba* jest stosowane zarówno 
wobec osób prawnych, jak i fi­
kanych.

ZASADY OGÓLNE

Weksel jest papierem wartoś­
ciowym — dokumentem, w któ­
rym wystawca zobowiązuje się 
bezwarunkowo (przyrzeka) do 
zapłacona bezpośrednio lub 
pośrednio ściśle ustalonej sumy 
(Księżnej na rzecz wskazanej 
* widu osoby sam albo pole­
ca uczynienie tego komuś in-

Weksel może być trasowany 
(tratą) albo własny (sola wek­
sel).
Wekslem trasowanym (trata) 

jego wystawca zleca drugiej 
«°bie zapłacenie sumy pienięż­
ni tego weksla wskazanej w 

osobie.
Wekslem własnym (sola) jego 

'JJtawca sam zobowiązuje się 
00 wypłacania wskazane) w nim

3 8  CZĘSC L 
WEKSEL TRASOWANY 

(TRATA)
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^*WS„. 1  nwcy weksli tra-
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J*a. w chwili jego

0,4 osobnego wpi­

su, miejsce, odnotowane obok 
nazwy płatnika, uważane jest za 
miejsce opłacenia i jednocześnie 
miejsce zamieszkania płatnika.

Weksel, w  którym nie wpisa­
no miejsca jego wystawienia, 
uważany jest za wystawiony 
(wydany) w  tym miejscu, które 
zaznaczono obok nazwy wystaw­
cy.

Artykuł 3. Wystawienie wek­
sla

Weksel może być wystawio­
ny na zlecenie samego wystaw­
cy (trasanta).

Może on być wystawiony na 
konto samego wystawcy albo 
osoby trzeciej.

Artykuł 1  Miejsce opłaty
Weksel może być okazany do 

opłacenia w miejscu zamieszka­
nia osoby trzeciej albo płatnika 
lub w innym miejscu.

Artykuł 5. Procenty
W  wekslu, płatnym po okaza­

niu albo w ciągu pewnego cza­
su po okazaniu, wystawca może 
ustalić, że za sumę pożyczki 
wekslowej płaci się procenty, w  
innych wekslach wpis o procen­
tach nie jest ważny.

Norma procentów powinna być 
wskazana w  wekslu. Jeżeli tego 
wskazania nie ma, to wpis o 
płaceniu procentów nie jest wa­
żny. Procenty oblicza się od dnia 
wystawienia weksla,' jeżeli nie 
podano innej daty.

Artykuł 6. Suma weksla
Jeżeli suma weksla, wpisana 

słowami i cyframi, nie zgadza 
się, to ważna jest suma wpisa­
na słownie.

Gdy suma weksla jest wpisa­
na kilkakrotnie słownie lub'cyf­
rami, jednakże sumy różnią się, 
to obowiązuje suma najmniejsza.

Artykuł 7. Podpisy nieważne
Jeżeli na wekslu są podpisy 

osób, nie mających prawa do 
zobowiązań wekslowych, pod­
pisy pódrobione lub osób zmyś­
lonych, albo podpisano się za 
osoby w innych celach, albo 
podpisano się nazwiskami in­
nych osób, wszystko to nie ma 
wpływu na ważność, innych pod­
pisów.

Artylral 8. Upoważniony bez 
praw upoważnienia

Osoba, która podpisała się na 
wekslu jako upoważniona przez 
inną osobę, jednakże nie zosta­
ła do tego upełnomocniona, sa­
ma staje się odpowiedzialna za 
weksel i po wykupieniu weksla 
uzyskuje te same prawa, jakie 
miałaby reprezentowana przez 
nią rzekomo osoba. To samo sto- 
sujfr- ŝię wobec pełnomocnika, 
który przekroczył uprawnienia 
przedstawicielstwa.

Artykuł 0. Odpowiedzialność 
wystawcy

Wystawca weksla jest odpo­
wiedzialny za jego akcept i op­
łatę. Może on anulować swą od­
powiedzialność za akcept weksla, 
jednakże nie może się wyrzec 
odpowiedzialności za jego opła­
tę. Nieważny jest jakikolwiek 
wpis o wyrzeczeniu się odpo­

wiedzialności za opłacanie wek­
sla.

Artykuł 10. Niecałkowicie wy­
pełniony weksel

Jeżeli przy wystawianiu wek­
sel nie został wypełniony całko­
wicie i później uzupełniony z 
naruszeniem przyjętych porozu­
mień, to nieprzestrzeganie poro­
zumień nie jest uważane za na­
ruszenie przez posiadacza wek­
sla, chyba nabył on weksel bez­
prawnie albo nabywając, cho­
ciaż nie wiedział, ale jednak 
mógł wiedzieć, że osoba, od 
której nabył weksel, nie miała 
prawa do przekazania go inne- 
mu*.

ROZDZIAŁ II 
INDOSAMENT

(PRZEKAZANIE WEKSLA)

Artykuł 11. Tryb lndosamentu
Każdy weksel może być prze­

kazany w  trybie lndosamentu, 
jeżeli nie ma na nim wpisu „na 

•- polecenie".
Jeżeli wystawca weksla wpi­

sał na nim nie „na polecenie" 
albo inne analogiczne słowa, to 
weksel może być indosowany z 
uwzględnieniem wyłącznie zwy­
czajnych przepisów wykonania 
lndosamentu.

Weksel można indosować na­
wet na korzyść ' płatnika, bez 
względu na to, czy on weksel 
zaakceptował lub nie, jak też na 
korzyść wystawcy weksla czy 
innej jakiejkolwiek osoby, któ­
ra podjęła zobowiązanie na pod­
stawie weksla.

Osoby te mogą indosować ta­
ki weksel dalej.

Artykuł 12. Nieważny lndosa- 
ment

Indosament weksla musi być 
bezwarunkowy. . Jakiekolwiek 
warunki, mogące mieć wpływ 
na indosament, nie są ważne.

Częściowy indosament nie jest 
ważny.

Indosament dla posiadacza 
weksla jest równy indosamento- 
wi in blanco.

Artykuł 13. Indosament ln blan­
co . j -  : > -

Indosament musi być wpisany 
na wekslu na prolongacie (na 
kartce załączanej do weksla). 
Indosant powinien ją podpisać.

W  indosamencie może być nie 
wpisana osoba, której go się 

• indosuje; albo może być tylko 
podpis indosanta (indosament in 
blanco). W  tym przypadku in­
dosament, aby był ważny, wpi­
suje się na odwrotnej stronie 
weksla lub prolongacie.

Artykuł 14. Prawa lndosamen-
tu

Na mocy lndosamentu przele­
wa się wszystkie prawa weksla. 
Jeżeli indosament jest in blan­
co, to właściciel (posiadacz) 
weksla może:

1) wypełnić go w imieniu 
własnym lub innej osoby;

2) dalej przekazać indosamen- 
tem in blanco innej osobie;

3) przekazać weksel trzeciej 
osobie, nie załatwiając własne­
go lndosamentu.

Artykuł 15. Odpowiedzialność 
Indosanta

Indosant jest odpowiedzialny 
za akcept i opłatę weksla, jeże­
li nie ma odmiennego wpisu.

Indosant może zabronić dal­
szego indosowania weksla.

W  takim przypadku nie jest 
on odpowiedzialny wobec tych, 
którym ten weksel jest indoso­
wany dalej.

Artykuł 10. Właściciel weksla
Posiadacz weksla jest prawnie 

jego właścicielem, jeżeli udowo­
dni to prawo nieprzerwanym cią­
giem tndosamenlów, chociaż os* 
tatnl z ich oyłby in blanco. Skre­
ślone Indosamenty w tym przy­
padku uważane są za nie wpisane. 
Jeżeli po indosamencie in blanco 
jest inny indosament, to uważa 
się, że 'ostatnia osoba, która się 
podpisała, nabyła weksel indosa- 
raentem in blanco.

Jeżeli osoba utraciła jakim­
kolwiek sposobem weksel, to no­
wy jego właściciel, po udowod­
nieniu swego prawa do niego 
sposobem wskazanym w części 
pierwszej niniejszego artykułu, 
powinien oddać weksel tylko wte­
dy, jeżeli nabył go nierzetelnie 
albo nabywając go, chociaż nie 
wiedział, jednakże mógł wie­
dzieć, że osoba, od której nabył 
weksel, nie miała prawa Ro 
do przekazania innemu.

Artykuł 17. Roszczenia dłuż­
nika wekslowego

Osoby, wobec których na pod­
stawie weksla wszczęto powódz­
two, nie mogą zgłaszać wobec 
właściciela żadnych roszczeń, o­

partych na stosunkach osobis­
tych ich i wystawcy weksla aj bo 
wcześniejszych właścicieli weks-- 
la, chyba tylko właściciel weks­
la, nabywając weksel działałby 
na niekorzyść dłużnika.

Artykuł 18. Prawo właściciela 
weksla

Jeżeli w indosamencie jest 
spis „dla ściągnięcia pieniędzy", 
„inkasować", „według upoważnie­
nia" albo inne słowa, określają­
ce zwyczajne przekazanie, to 
właściciel możei korzystać ze 
wszystkich uprawnień weksla, a- 
lę przekazać go może wyłącznie 
na podstawie innego upełnomac- 
niającego lndosamentu.

W  takim przypadku osoba, któ­
ra podjęła zobowiązania na pod­
stawie weksla, może wysuwać 
wobec właściciela tylko te rosz­
czenia, jakie miałaby wobec 
indosanta.

Przekazanie przez upoważnio­
nego na podstawie indosantu 
jest ważne również w razie jego 
śmierci, albo gdy stanie się nie­
zdolnym do czynności prawnych.

Artykuł 19. Prawo do zastawu
Kiedy w indosamencie jest 

wpis „dla przechowywania pie­
niędzy", „pieniądze na zastaw" 
albo inne analogiczne słowa, ok­
reślające prawo do zastawu, wła­
ściciel może korzystać ze wszy­
stkich uprawnień weksla, jednak­
że wpisany przezeń indosament 
ma moc indos&mentu dokonane­
go przez upoważnioną osobę.

Osdba, która podjęła zobowią­
zania na podstawie weksla, nie 
może‘ wobec właściciela zgłaszać 
pretensji, opierających się na 
swych stosunkach osobistych z 
indosantem, chyba tylko właści­
ciel nabywając weksel, działałby 
na niekorzyść dłużnika.

Artykuł 20. Indosament po 
upływie terminu płatności weks­
la

Indosament, dokonany po up­
ływie terminu opłaty, posiada te 
same skutki jak i dokonany 
przed terminem opłaty. Jednakże 
indosament, dokonany po proteś­
cie w sprawie niępłatnóści albo 
po upływie ustalonego terminu 

.protestu, uważany jest tylko za 
zwyczajne indosowanie weksla.

Jeżeli data indosamenbu nie 
jest wskazana, to uważa się, że 
został on dokonany przed usta­
lanym-terminem do złożenia pro­
testu, chyba było wskazane od­
wrotnie.

ROZDZIAŁ in. AKCEPT

Artykuł 21. Zgłoszenie opłaty
Właściciel przed upływem ter­

minu opłaty weksla albo inna 
posiadająca go osoba może zgło­
sić płatnikowi (trasatowi) do za­
akceptowania w jego miejscu za­
mieszkania.

Artykuł 22. Wskazania wysta* 
wcy 1 indosanta

Wystawca może na każdym 
wekslu wpisać, że powinien On 
być zgłoszony do akceptowania, 
wskazując albo nie wskazując 
terminu jego akceptowania.

Wystawca może na wekslu za­
bronić jego akceptowania, jeżeli 
nie jest t? weksel podlegający 
opłacie u trzeciej osoby albo 
weksel podlegający opłacie w 
innym miejscu (nie w miejscu 
zamieszkania wystawcy), bądź 
weksel podlegający opłacie w 
ciągu określonego czasu do jego 
przedstawienia.

Wystawca może również usta­
lić, że weksel nie może być 
zgłoszony do akceptowania wcze­
śniej niż we wskazanym termi-

pierwszym przedstawieniu. Nie­
wykonanie takiego żądania za­
interesowane osoby mogą moty­
wować tylko tym, że o tym wy­
maganiu powiedziane jest w pro­
teście.

Właściciel nie powinien pozo­
stawiać płacącemu weksla, zgło­
szonego do zaakceptowania.

Artykuł 25. Udokumentowanie 
akceptu 

Akcept wpisuje się na wekslu. 
Wyraża się on słowem „akcep­
towany" albo innym analogicz­
nym słowem i jest podpisywany 
przez płatnika. Tylko podpis 
płatnika na pierwszej stronie we­
ksla uważany jest za akcept.

Jeżeli weksel ma być zdyskon­
towany po pewnym czasie od 
zgłoszenia albo jeżeli ma być o& 
zgłoszony do akceptowania w 
ustalonym terminie zgodnie z 
Osobnym porozumieniem, datą ak­
ceptu powinien być ten dzień, w 
którym faktycznie dokonano wpi. 
su, chyba właściciel weksla żą­
da, aby został wpisany dzień 
zgłoszenia. Jeżeli daty nie ma, 
właściciel weksla w celu zacho­
wania swych praw do indosanta i 
wystawcy weksla, powinien ten 
brak zaświadczyć udokumento­
wanym w czas protestem.

Artykuł 26. Deklaracja akcep­
tu

Akcept jest bezwarunkowy, 
jednakże płatnik może akcepto­
wać część sumy weksla.

Każda inna zmiana treści we­
ksla dokonana przez akcept uwa­
żana jest za odmowę jego zaak­
ceptowania. Jednak akceptant 
jest odpowiedzialny zgodnie z  
treścią swego akceptu.

Artykuł 27. Weksel domlcy- 
lowy

Gdy wystawca wskazał na we­
kslu inne miejsce płatności niż. 
miejsce zamieszkania płatnika 
weksla (weksel domicylowy), ale 
nie wskazał miejsca osoby trze­
ciej; gdzie ma być płacone, to 
płatnik może tę osobę wskazać 
przy akceptowaniu weksla. Jeże­
li nie ma takięgo wskazania, to 
uważa się, że sam akceptant zo­
bowiązuje się do płacenia w 
miejscu płatności.

Jeżeli weksel ma być opłacony 
- w miejscu zamieszkania płatni­
ka, ten ostatni może przy akcep­
towaniu wskazać jakikolwiek ad­
res miejsca opłaty.

Artykuł 28. Moc akceptu 
Akceptując weksel, płatnik zo­

bowiązuje się do zapłacenia po 
wygaśnięciu teiminu jego opłaty.

W  razie nie zapłacenia właści­
ciel, będąc jego dawcą ma prawo 
wytoczyć powództwo bezpośred­
nio akceptantowi na podstawie 
weksla trasowanego i żądać za­
płacenia mu sum przewidzianych 
w artykułach 48 i  49 niniejszej 
Ustawy.

Artykuł 29. Skreślenie akceptu 
Jeżeli płatnik przed zwróce­

niem weksla skreśla dokonany na 
nim wpis akceptu, to uważa się, 
że odmówiono akceptowania we­
ksla. W  razie nie udowodnienia 
faktu przeciwnego, uważa się, że 
wpis został skreślony przed zwro­
tem weksla.

Jednakże,' jeżeli płatnik powia­
domił pisemnie o akcepcie właś­
ciciela weksla albo którąś z o- 
sób, podpisanych na wekslu, to 
on podejmuje wobec nich zobo­
wiązania zgodnie z warunkami 
(treścią) akceptu.

ROZDZIAŁ IV 
PORĘCZANIE (A WAL)

Każdy indosant może wskazać, 
że weksel może być zgłoszony 
do akceptowania ze wskazaniem 
lub nie wskazaniem czasu jego 
akceptowania, jeżeli tylko wys­
tawca weksla nie wskazał, że 
weksel nie podlega akceptowa­
niu.

Artykuł 23. Czas zgłoszenia do 
opłaty

Weksle, podlegające opłacie w 
ciągu pewnego czasu po przed­
stawieniu, mogą być zgłoszone 
do akceptowania w ciągu jedne­
go roku od daty ich wystawie­
nia.

Wystawca weksla może skró­
cić lub przedłużyć termin. Indo- 
sanci mają prawo skrócić wspo­
mniane terminy.

Artykuł 24. Powtórne zgłosze­
nie do opłaty

Płatnik może zażądać, aby we­
ksel po raz drugi był przedsta­
wiony mu w następnym dniu po

Artykuł 30. Istota poręczania
Opłata weksla może być za­

gwarantowana przez poręczenie 
całego albo części jego sumy.

Poręcza osoba trzecia albo na­
wet osoba, która podpisała wek­
sel.

Artykuł 31. Udokumentowanie 
poręczyclelstwa

Poręczenie udokumen towu je
się na wekslu albo jego prolon­
gacie. Wyraża się ono słowem 
..poręczone" albo analogicznym 
wpisem i podpisem poręczyciela 
(awalisty).

Za poręczenie wystarcza rów­
nież podpis poręczyciela na 
pierwszej stronie weksla z wy­
jątkiem podpisu płatnika lub wy­
stawcy.

Przy poręczaniu trzeba wska- - 
zać, za którą osobę poręcza się. 
Jeżeli tego nie wskazano, to u- 
waża się, że poręczono za wys­
tawcę weksla. _

(Dokończeni* aa str. 0)
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Artykuł 32. Odpowiedzialność 
I uprawnienia poręczyciela

Poręczyciel i osoba, za którą 
on poręczył, są odpowiedzialne 
solidarnie. Zobowiązanie Jest wa- 

; żne również wtedy, gdy z ja‘  
kiejkolwiek przyczyny, z wyjąt­
kiem usterek w udokumentowa­
niu, wydawałyby się one nieważ­
ne. _ • , i- - ' |l |

Poręczyciel po opłaceniu wek­
sla, uzyskuje prawa regresu wo­
bec osoby, za którą poręczał, 1 
wobec tych, którzy są odpowie­
dzialni wobec tej ostatniej na 
podstawie weksla.

ROZDZIAŁ V  
TERMIN PŁATNOŚCI

Artykuł 33. Terminy płatności 
weksla

Weksel może być wystawiony 
dp opłacenia:

1) po okazaniu go;
2 ) w  ciągu pewnego czasu po 

okazaniu; .
3) w ciągu pewnego czasu od 

dnia. wystawienia;
4) w ustalonym dniu.
Weksle, w których wskazano

inne terminy ’ , płatności, nie są 
ważne.

Artykuł 34. Weksel z terminem 
„Po okazaniu**

Weksel, którego termin jest 
„po okazaniu" musi być opłacany 
po jego okazaniu. Ma być on 
-okazany w ciągu roku od daty 
jego wystawienia. Wystawca we­
ksla może ten czas skrócić, albo 
przedłużyć. Indosanci mogą skró­
cić te terminy.

Wystawca mcże ustalić, że ta­
ki weksel nie może być okazany 
do opłacenia przed wskazanym 

. terminem. W  takim przypadku 
czas okazania rozpoczyna się od 
tego terminu.^

Artykuł 35. Opłata w  ciągu 
pewnego czasu

Termin płatności weksla, pod­
legającego opłacie w  ciągu pew­
nego czasu po okazaniu, ustala 
się na podstawie akteptu weks­
la, albo daty {ego oprotestowa­
nia.

Jeżeli protestu nie ma, nieda- 
towany akcept uważany jest za 
zgłoszony w ostatnim dniu prze­
znaczonym na akcept.

Artykuł 36. Dzień płatności 
Termin weksla, podlegającego 

opłacie w ciągu jednego lub kilku 
miesięcy od dnia wystawienia lub 
■okazania, upływa w odpowied­
nim dniu miesiąca określonym 
do płatności. Jeżeli w tym mie­
siącu nie określono odpowied­
niego dnia, to terminem płatno­
ści weksla jest ostatni dzień mie­
siąca.

Jeżeli weksel został wystawio­
ny dó opłacenia w ciągu jedne­
go, kilku i w połowie miesiąca 
od dnia wydania lub okazania, 
przede wszystkim uwzględniane 
są miesiące pełne.

Jeżeli jako termin płatności po­
dano początek, środek (środek 
stycznia, środek lutego itd) albo 
zakończenie miesiąca, to te ok­
reślenia oznaczają pierwszy, 
piętnasty lub ostatni dzień mie- 

_ siąc a.
Słowa „Osiem dni", „piętnaś­

cie dni** określają nie jeden lub 
dwa tygodnie, ale termin wszyst­
kich ośmiu lub piętnastu dni. 
Słowa „pół miesiąca** określają 
termin piętnastu dni.

Artykuł 37. Tryb płatności 
Jeżeli weksel trzeba opłacić w 

ustalonym dniu w miejscowości, 
gctóe obowiązuje kalendarz od­
mienny ńiż w  miejscu wystawie­
nia, to termin płatności ustala się 
zgodnie z kalendarzem miejsca 
cpłaty.

Kiedy weksel ma być opłacony 
w ciągu określonego czasu od 
<inia wystawienia w innej miej­
scowości, a kalendarz obowiązu­
jący tu jest inny niż w  miejscu 
wystawienia, to dzień wypisania 
weksla dostosowuje się odpowie, 
dnio do dnia w kalendarzu miej­
sca opłaty i w ten sposób usta­
la się termin płatności.

Terminy okazania weksli 6 b- 
lic2a s*ę na podstawie przepisów 
drugiej części tego artykułu.
• ê nie są stosowane,
leżeli jakikolwiek odnośnik albo

treść weksla określają, że trzeba 
‘kięroWać się innymi przepisami.

ROZDZIAŁ VI OPŁATA

Artykuł 38. Okazanie do opłaty 
Weksel, który należy opłacić 

w ustalonym dnitf albo w ciągu 
określonego czasu po jego wy­
stawieniu lub okazaniu, właści­
ciel weksla powinien okazać w 
dniu opłaty albo w jednym z 
dwóch dalszy cli dni.

Artykuł 39. Prawa osoby opła­
cającej

Opłacając weksel, płatnik mo­
że zażądać, aby na zwracanym 
wekslu było pokwitowanie jego 
właściciela, że otrzymał on pie­
niądze.

Właściciel lue może odmówić 
przyjęcia części sumy weksla. 
Spłacając część płatnik może żą­
dać, aby odnotowano to na we­
kslu i wydano mu stosowne pok­
witowanie.

Artykuł 40. Opłacanie przed 
terminem 

Właściciel weksla nie może 
być zmuszany do przyjęcia op­
łaty przed terminem. Płacąc przed 
terminem płatnik działa na wła­
sne ryzyko.

Po spłaceniu w terminie płat­
nik przestaje być odpowiedzial­
ny za swe zobowiązania, jeżeli 
uczynił to nie w  drodze oszustwa 
lub bardzo nieostrożnie. Powinien 
on sprawdzić konsekwentność in- 
uosamentów, ale nie podpisy in- 
dosantów.

Artykuł 41. Waluta weksla 
Jeżeli w  miejscu spłacania wa­

luta weksla nie jest używana, to‘ 
jego sumę można spłacić pienię­
dzmi kraju, w którym się płaci,' 
przestrzegając kursu z dnia op­
łaty. Gdy weksel jest opłacany po 
upływie jego tenninu, właściciel 
według własnego uznania może 
żądać, aby spłacano pieniędzmi 
tego kraju według kursu z dnia 
terminu opłaty albo spłacania.

Ustalając kurs waluty zagra­
nicznej, przestrzega się tradycji 
kraju spłacanie. Jednakże wys­
tawca weksla może ustalić, żeby 
suma do spłacania została obli­
czona zgodnie z kursem wskaza­
nym na wekslu.

Przepisy te nie są stosowane 
wtedy, gdy wystawca weksla u- 
stalił, że musi być spłacony w 
konkretnej walucie wrażanej na 
wekslu.

Jeżeli suma weksla trasowane­
go jest wskazana w  walucie, któ­
rej nazwa jednostki jest jednako­
wa w  kraju wystawcy i płatnika* 
jednakże wartość jest odmienna, 
uważa się, że wskazano walutę 
kraju płatnika.

Artykuł 42. Deponowanie su­
my weksla 

W  rade nieokazania weksla 
do opłaty w  terminie •wskazanym 
w artykule 38 niniejszej Usta­
wy, dłużnik może sumę weksla 
zdeponować w kompetentnej in­
stytucji na ryzyko i za środki 
posiadacza.

ROZDZIAŁ VII W YM AGANIA 
W  RAZIE NIE AKCEPTOWANIA 
LUB iNIE OPŁACENIA WEKSLA

Artykuł 41. Wniesienie powó­
dztwa

Posiadacz może wytoczyć po­
wództwo indosantom, wystawcy 
i innym osobom, które podjęły 
zobowiązania:

1) po upływie terminu płatno­
ści;

2 ) jeżeli nie uiszczono opłaty;
3) nawet pized—upływem ter­

minu płatności:
a) jeżeli odmówiono akcepto­

wania całej sumy weksla albo 
jej części,

b) gdy wypłacalność płatnika 
budzi zastrzeżenie bez -względu 
na to, czy akceptował weksel, 
czy nie, jeżeli zawiesił swe op­
łaty, chociaż nie zostało to udo­
wodnione w trybie sądowym, a 
gdy przymusowe potrącenie z 
i ego majątku nie dało wyników,

c) gdy wypłacalność wystawcy 
weksla nie podlegającego akce­
ptowaniu budzi zastrzeżenia.

Artykuł 44. Protest 
Odmiowa akceptowania lub op­

łacenia weksla musi być pot­
wierdzona aktem oficjalnym 
(protest dotyczący odmowy ak­
ceptowania lub opłacenia). v

W  przypadku nie akceptowa­
nia protest musi być udokumen­
towany po ilpły-Wle terminu, us­
talonego dla okazania weksla do 
akceptu. Jeżeli w przypadku 
przewidzianym w pierwszej czę­
ści artykułu 24 niniejszej Usta­
wy weksel został zgłoszony do 
akceptu w ostatnim dniu, to pro­
test może być udokumentowany 
jeszcze w dniu następnym.

Jeżeli nie został spłacony we­
ksel, wystawiony do opłacenia 
w konkretnym terminie płatnoś­
ci albo po określonym czasie od 
dnia wystawienia- lub okazania, 
protest może być udokumento­
wany w ciągu jednego lub 
dwóch dni pracy po upływie ter­
minu opłaty. Gdy weksel nie zo­
stał opłacony w terminie „po 
okazaniu" protest powinien być 
udokumentowany w czasie wska­
zanym w  części drugiej niniej-' 
szego artykułu.

Po wniesieniu protestu doty­
czącego nie akceptowania, nie 
trzeba okazywać weksla do op­
łaty ani protestować z powodu 
nie spłacenia.

Kiedy płatnik niezależnie od 
tego, czy akceptował weksel lub 
nie, przerwał opłaty, albo gdy 
przymusowe potrącenie z  jego 
majątku było nieskuteczne, wła­
ściciel może skorzystać ze swych 
praw dopiero po okazaniu płatni­
kowi weksla do opłaty L udoku. 
mentowaniu protestu.

Jeżeli płatnik został uznany ża 
niewypłacalnego bez względu na 
to czy, akceptował weksel czy 
nie, jeżeli weksel nie musiał być 
akceptowany, właściciel może 
skorzystać ze swych praw dopie­
ro po przedstawieniu .orzeczenia 

r sądu w  sprawie uznania płatnika 
za niewypłacalnego.

Artykuł 45. Informowanie w 
razie nie zaakceptowania lub nie 
opłacenia weksla 

Właściciel weksla powinien po­
wiadomić swego bezpośredniego 
indosanta i wystawcę weksla o 
tym, że weksel nie został zaak­
ceptowany lub opłacony —  w 
ciągu czterech dni pracy po op­
rotestowaniu, a gdy na wekslu 
jest wpis „Zwrócić bez wydat­
ków" -5-7- to w ' ciągu tego same­
go czasu od okazania weksla. Po 
otrzymaniu wiadomości każdy 
indosant w  ciągu dwóch dni pra­
cy powinien powiadomić 0  tym 
swego indosanta, wskazując na­
zwy (nazwiska) i adresy tych, 
którzy takie Zawiadomienia już 
wysyłali. Czyni się to dopóki o 
tyin nie zawiadomi się dostawcę 
weksla. Wskazany czas liczy się 
od pierwszego dnia otrzymania 
zawiadomienia.

Gdy w  trybie wskazanym w 
- pierwszej części niniejszego ar­
tykułu powiadomi się wystawcę 
weksla, to w . tym samym czasie 
muszą być powiadomieni, rów­
nież po ręczy ciele-'weksla.

Jeżeli któryś indosant nie po­
dał swego adresu albo zapisał go 
nieczytelnie, wystarczy powiado­
mić indosanta, który podpisał się: 
przed nim.

Powiadomić można w  jakiej­
kolwiek formie, nawet najzwyk- 
lęj zwracając weksel. Osoba zo­
bowiązana. do powiadomienia po­
winna udowodnić, że uczyniła to 
w ustalonym czasie. Uważa się, 

że termin nie został przekroczony, 
jeżeli dokument informujący zo­
stał nadany na poczcie w usta­
lonym czasie.

Osoba, która nie wysłała za- . 
wia do mienia w  czasie wskazanym^ 
w niniejszym artykule, nie traci 
swych uprawnień. Odpowiada o- 
na za straty, zaistniałe z przy­
czyn jej niedbalstwa, jednakże 
suma pokrywająca straty nie mo­
że przekroczyć sumy weksla.

Artykuł 46. Nleobowiązujący 
protest

Wystawca, indosant lub porę­
czyciel weksla, wpisując na do­
kumencie uwagę „Zwrócić bez 
wydatków", „nie oprotestowany" 
albo słowa o analogicznym zna­
czeniu i  podpisując, może zwoi-' 
nić właściciela weksla ód obo­
wiązku udokumentowania proce­
su z powodu nie zaakceptowania 
albo nie opłacenia.

Taka uwaga nie zwalnia właś­
ciciela. od obowiązku okazania 
weksla w ustalonym czasie, ani 
udzielania ustalonej ustawowo' 
informacji. .To, że nie przestrze­
gano ustalonych terminów, powi­
nien udowodnić ten, który w 
takich okolicznościach chce o- 
siągnąć korzyść- względem w łaś- - 
ciciela weksla. .

Jeżeli uwagę wpisał wystawca 
weksla, to obowiązuje ona wszy­
stkich podpisanych, a jeżeli u- 
czynił to Indosant lub poręczy­
ciel, to obowiązuje*ona jego sa­
mego. Jeżeli bez uwzględnienia 
uwagi wpisanej przez wystawcę 
weksla, właściciel składa protest, 
to zaistniałe stąd wydatki ob­
ciążają jego samego. Jeżeli uwa- 

. gę wpisał indosant . lub poręczy­
ciel, wydatki na protest mogą 
być ściągnięte z wszystkich o- 
sób, które podpisały weksel.

Artykuł 47. Odpowiedzialność 
na podstawie weksla

Wszyscy, którzy wystawili, za­
akceptowali/ indosowali lub po- - 
ręczali weksel, odpowiadają so­
lidarnie wobec jego właściciela.

Właściciel ma prawo wytoczyć 
powództwo wszystkim wspomnia­
nym osobom, każdej z nich od­
dzielnie i wszystkim razem, nie 
przestrzegając kolejności zobo­
wiązań.

Z takiego^ samego prawa może •
' korzystać każda osoba, która po­
dpisała weksel i opłaciła go.

Powództwo wytoczonej jednej 
z. osób zobowiązanych, nie prze­
szkadza wytaczać powództwa in­
nym, nawet, jeżeli podjęły ©ne 
zobowiązania później od tych, 
wobec których : już wytoczono 
powództwo.

Artykuł 48. Uprawnienia po­
wództwa

Właściciel weksla, wytaczając 
powództwo, może zażądać opła­
cenia:

1) sumy nieakceptowanego lub 
nieopłaconego weksla z procen­
tami, jeżeli były one przewidzia­
ne;

1 2 ) sześć procent tytułem odset­
ków, liczonych od terminu płat- 

■ ności;
3) wydatków na protest, wy­

syłanie zawiadomień i innych; |
4) karę w wysokości 3 proc. 

od sumy. weksla, liczoną od' ter­
minu. płatności.
' Jeżeli żąda się opłaty przed 

terminem, to od sumy weksla 
odejmuje się sumę dyskontową. 
Oblicza się ją z uwzględnieniem 
czasu pozostałego do opłaty wek. 
sla i normy procentów dyskon­
towych, która obowiązuje w  tym 
dniu w  miejscowości właściciela 
weksla.

Artykuł 49. Pretensje w  try­
bie wstecznym (regresu)

Po opłaceniu weksla osoba w 
tjybie wstecznym może żądać od 
wcześniejszych indosantów:

1 ) całej zapłaconej przez nią 
sumy;

2 ) część prćc. tytułem odset­
ków od zapłaconej sumy, liczo­
nych od dnia zapłacenia;

3) wszystkich wydatków, jakie 
ona miała;

4) kar, obliczonych w trybie 
wskazanym w punkcie 4 części 
pierwszej artykułu 48.

Artykuł 56. Uprawnienia oso­
by, która opłaciła weksel

Każdą osoba zobowiązująca się, 
której wytoczono albo może być 
wytoczone po wództwo, ma pra­
wo zażądać oddania jej opłaco­
nego weksla z  protestem i po­
kwitowaniem opłaty.

Każdy indosant po opłaceniu 
weksla, może wykreślić swój i 
wpisane po nim indosamenty.

Artykuł 51. Uprawnienia po 
opłaceniu sumy nieakceptowane­
go weksla

Jeżeli była akceptowana nie­
cała suma weksla, to po spłace­
niu nieakceptowanej (pozostałej) 
sumy osoba może żądać, aby na 
wekslu odnotowano jej spłacenie 
r  wystawiono odpowiednie pok­
witowanie. Prócz tęgo, właściciel
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Artykuł 55/ ObowttJkf/11 
dej osoby, duiyczące * 

Wystawca, indosant r  
czyciel weksla może

powinien dać mu zatwierdzony sobę (pośrednika), ktojy ||| ̂
odpis weksla i akt protestu, aby potrzeby zaakceptowan^^^*
ten ostatni mógł z kolei wytoczyć 
powództwo innym w trybie wste. 
cznym.

Artykuł 52. Weksel zwrotny 
(retrata)

Każda osoba, uprawniona do 
wszczęcia powództwa, jeżeli nie 
umówiono się inaczej, może o- 
trzymać tę sumę na podstawie 
zwrotnego weksla trasowanego,
(retrata), wypisując go do op­
łacenia jednego ze swych wcześ­
niejszych indosentów z terminem 
.,po okazaniu" w  miejscu zamie­
szkania tej osoby.

Na takim wekslu prócz sum 
wskazanych w artykułach 48 i 
49 wpisuje się sumę opłaty dla 
maklera za pośrednictwo oraz su- 
inę opłaty skarbowej weksla (ce­
ny blankietu weksla).

Jeżeli weksel zwrotny wysta­
wia indosant; to jego sumę us­
tala się według kursu weksla

płacił. I  , . u f f
Na wskazanych* dawi 
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dzialnego w  trybie

Pośrednikiem może ^  
osoba, nawet płatnik a 
osoba, która już P^^-wia * 
wiązanie, dotyczące
wyjątkiem akceptanta.

Pośrednik powinien l c 
dwóch dni pracy^fi°w( 
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wyrządzoną przez jeg°' ^
wo, jednakże ;podle8aj_ô . 
towi suma szkody “ e ® 
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liu ojca aresztowano, 
to koniec lipca czy po- 

| aerpnia. Kukurydza wy­
bujała ponadmetrowa Schowa­
łem się w niej, bo bałem się 
vióćć do domu. Zabrałem bo­
wiem ojcu pług i wymieniłem na 
papierosy. Siedzę więc w kuku- 
rydzy i obserwuję, co dzieje się 

podwórku.-
Widzę, wychodzą z domu ja­

cyś ludzie, ojciec. Aha, znowu 
totedzy byli u ojca. Dalej, pa- 

| zapłakana mama znajmłod- 
®ym Jurkiem na rękach. Nie, 

co* tu nie tak.
Przybiegłem <jo domu. Starsi 

tncia płaczą Co się stało? _
Ojca aresztowano — 

& Byteni ^ 7  w piątej
klasie 1 pienvszy raz słyszałem
»»o  .aresztowano". Bracia wy- 

H  ojciec mówił, a  
B  >o nieporozumienie. „Poroz- 

'™™y, wszystko sję wyjaśni 
® pu< godzin będę w domu", 

razy go sądzono i czte- 
razy usprawiedliwiano. w  

S U  fdkupiono I świadków. 
S f i 'P o le g a ła  na tym, że 
S I  do M eptrZsiZ  
i.Wchozach autorstwa nie- 

którego Stalin 
^ ™ » ł  jakc wroga ludu. W

W iw , t m S f  w  l ° d° bD0 W  ** « iowar. w ten sposób oj-|

B i  ludu1 *ym razem skaza­

no tatę na sześć lat robót w 
Dżambule.

,Nigdy stamtąd nie wrócił. Nig­
dy stamtąd nie napisał do nas. 
Myślę, że ojcp. po prostu roz­
strzelano od razu.

A  co się działo ii nas w domu, 
kiedy ojca zabrano!'Mieszkaliś­
my w trzypokojowym domu. 
■Siedem osób. Kołchoz zabrał od 
nas jeden pokój i dał alkoholi­
kowi. Pojono go codziennie. 
Przychodził późno i do drugiej -— 
trzeciej w nocy wykrzykiwał: 
„Polaki! Wragi narodal Won otJ 

siuda!" I poszlibyśmy od tego nie­
ludzkiego systemu. A le nie mie­
liśmy dokąd Iść.

(...) Zostań tu gdzie puste cokoły 
wyprzedzają podręczniki w

nauce historii narodu 
który wbrew prawom grawitacji 
Częściej się podnosił nłł upadał 
(...) Zostań tu gdzie krzyż nad 

każdymi drzwiami 
podnosi dłonie w geście wołania 
a odkopane fotografie 1 listy

jedyną pamiątką 
po noszonym nazwisku 
Zostań tu...

(Jerzy Fryckowskl)

g }  Moja ojczyzna —  to Pia- 
tigorsk — pośpiesznie mówił po 
rosyjsku czarnooki białowłosy 
pan. —  Tu się urodziłem, - tu 
mnie ochrzczono w polskim koś­
ciele, tu chodziłem do polskiej 
szkoły, co prawda, tylko dwa la­
ta, bo później rozpędzono nas, 
ale'jednak. Tu pochowałem mo­
ją mamę. Broniłem Piatigorska 
w wojnie. Tu niech legną moje 
prochy.

A  właściwie to jestem potom­
kiem litewskich bojarów. Nazy­
wam się Walerian Hipolitowicz 
Nowkuński. Moi przodkowie w 
tysiąc czterysta dziewięćdziesią­
tym piątym reku zwalniali się 04. 
koszenia siana. „Jako, że oni od 
dawna byii bojarami". „Sfem 
Aleksander Książę Litewski, Ru­
ski, Zmudzki" podpisał ten doku­
ment w Grodnie dwudziestego 
szóstego września wspomnianego 
już roku. Ja -tu mam kopię, a 
oryginał znajduje się w Moskwie 
wśród staro ruskich rękopisów.

Herb Nowkuńskich nazywa się 
„Nowina". W  katalogu polskich 
herbów znalazłem go obok her­
bu Radziwiłłów.

Rodzice moi przyjechali do 
Piatigorska z Warszawy. Była 
wojna czternastego roku. Cars­
kie wojska chwytały mężczyzn 
i odsyłały na front. Matka chcia­
ła ukryć ojca. Postanowili wy­
jechać na Kaukaz. Wiedzieli, że 
tu też są Po1 acy. Przez granicę

wiozła ojca w bieliżnianym ko­
szu.

W  rok później ja się uro­
dziłem. ‘ Niedługo mieliśmy spo­
kój, bo przyszła rewolucja sie­
demnastego roku. Polała się 
krew. Wtedy uciekano doNadbał- 
tyki. Mój dziadek Walerian Ki- 
bort wyjechał do Litwy. I moi 
wujkowie Hipolit, Jarosław, 
Stach. Nie mam z nimi kontak­
tów.

Przeżyłem tu. bo zmieniłem 
narodowość. Najpierw, kiedy o- 
trzymywałem dowód osobisty, 
napisałem, że jestem Polakiem, 
Major zapytał mnie wtedy, dla­
czego ta^ napisałem. Nie zrozu­
miałem go. Dlaczego miałem na­
pisać inaczej? A  potem zaczęło 
się. Aha, Polak. Znaczy niepew­
ny wobec władzy. Znaczy, na sta­
nowisko §j|: nie. Przy okazji prze­
pisałem się więc na Ruskiego i 
tyle z tym! Brat mój miał wię­
kszy kłopot, bo urodzony w 
Warszawie. A le udało mu się- 

-lo przerobić na Woroszyłowsk. 
Tak wtedy Tiazywał się Stawro- 
pol (...) Byłem szoferem. Wozi­
łem naczelników. Wszystkich ich 
potem Stalin wystrzelał. I dziś 
pamiętam tamte twarze... Piatl- 
gorsk —  to miasto ciągłych 
rzezi. A  jednak kocham to mia­
sto. Lubię malować tutejsze pej­
zaże. W  oleju robię. Jestem ma­
larzem - samoukiem. Dwadzieś­
cia lat pracowałem jako facho­
wiec w Związku Artystów Ma­
larzy Kaukazu. Miałem wystawy. 
Regionalne, republikańskie. Os­
tatnia była śladami Lermontowa. 
Cała moja rodzina jest w malar­
stwie. I córka, i syn, i wnuk. 
Oni są po studiach, profesjona­
liści.

W  pociągu ludzi, jak śledzi w 
beczce. Wprost nie ma czym odr 
dychać. Zaduch wewnątrz, upał 
na zewnątrz. Jak wytrzymać te 
dwadzieścia minut drogi?

Nareszcie Jessentuki. Miasto 
szare. Spalone w słońcu. Zaku­
rzone. Luda Budnik, która mi 
dziś znowu towarzyszy, mówi, że 
jest tu/ładny park. Ale szkoda 
na niego czasu.

Brudnoszare autobusy. Szare 
pospolite piętrowce. Do jednego 

, 7. nich kierujemy się. Tam, 
gdzie klatka schodowa przystro­
jona jest pięknym krzewem pą­
sowej róży.

—  To będziem znajome! — 
starsza tęgawa kobieta wyciąg­
nęła dłoń na powitanie. —  Jej 
oczy śmiały się radośnie. Czeka­
ła na nas. — Ją jiestem Józia, 
Józefa Pa wińska :-=- poprawiła 
się. — Mama moja spod Wilna 
była. Z Cegielni!

r ^ p r a s z a m y
społeczny komitet 

N  dzia^7 ' który W latach 1983 —  
“łiiia MirJi muzeum-mieszkaniu 

l^ t ł i  ^  " “ ewlcza. Odrodzony komitet 
I**1 lubll, ekMta,c°f>y w społeczny komi- 
K  20n Usz°wych obchodów zbliżającej 

Urodzin Poety.

Zapraszamy do współpracy wszy­
stkich powiązanych duchem I sercem z 
Polską. Chętnie są widziani przede 
wszystkim ci, którzy w trudnych czasach 
pamiętali o Wieszczu. Kolejne spotkanie 
grupy Inicjatywnej odbędzie się we śro­
dę, 16 września o godz. 17.00 w FKP 
na Litwie Im. J. Montwlłła pod adresem: 
2001 Wilno, ul. Gosztautó 1/5, teł. 
81*75-90, tel/fax 22-52-60.

(Zam. 1075)

W  mieszkaniu była też piętna­
stoletnia. córka Ludy —  Ania i 
matka — też Anna. Z domu Peł­
czyńska, po mężu Mordiro- 
sowa. Arystokratyczna siedem- 
dziesięcioparoletnia kobieta.' - -  
Ot, przyjadę czasem do Józi, —  
mówiła. — Porozmawiam po poi-, 
sku, duszę odwiodę. Albo ona do 
mnie przyjęćzie. Już tylko my 
dwie tu koleżanki z dawnych 
czasów.

Pani Józia:
—  W  trzydziestym dziewią­

tym zaczęli tu wszystkich 
/Chwytać. Pamiętasz, Aniu, Anto­
niowa opowiadała? Przyjechali tu 
z Antonim bez ziemi,, bez domu. 
U 'kozaka kupili działkę. Trus­
kawki, ogórki zasadzili. Sami w 
szałasie mieszkali. Potem dorobi­
li się domu. Kołchoz na chlewy 
to zabrał. Antoniego Soliborskie- 
go nazwano polskim szpiegiem. 
Rozstrzelano całą rodzinę. Ojca i

dwóch synów /
P. Anna:
— Nie tylko Ich. I  Mu- 

sina Antoniego, i Rydlickiego, i 
Borkowskiego, Gawina. Nasi ro­
dzice trzęśli -się, że może lada 
dz'ień czy noc i po nich przyjdą, 

(cdn)

Leokadia KOMA1SZKO 

N A  ZDJĘCIACH: groby gene­
rałów Ruzskiego i Radka Dymit­
rowa, poprzednio bohaterów re­
wolucji, potem bestialsko pocię­
tych szablami przez czerwono­
armistów; Eugeniusz Su person
przy nieznanym groble Przed 
chwilą ustawił na miejscu górną 
część pomnika, zrzuconą opodal 
niedbałe; /czyj to grób — nie 
wiadomo. Napis zniszczony. Krzyż 
zbity. A le jest herb rodu. Może 
ktoś z Czytelników będzie wie­
dział, kto tu jest pochowany.

Fot. autorka

SPRZEDAJE SIĘ

nowe lodówki „Snaige-i 17- 
2", „Snalge-224", zamrażarkę 
„Snaige-122" z dostawą.

Zwracać się: Vilnius, tel. 
46-65-78.

(Zam. 1054)

POTRZEBNA 
krawcowa z owerlockiem.
. Zwracać się: Vilnius, tel. 
76-76-02.

(Zam. 1069) 

ORGANIZUJEMY

kursy dla kierowców-amato- 
rów kategorii „B”.

Zwracać się: Vljnlus, tel. 
45-76-58.

KUPIĘ 

dolary USA.
Yilnius, tel. 44-97-70.

(Zam. 1063)

WYMIENIAMY, 
KUPUJEMY 

i SPRZEDAJEMY WALUTĘ.

Zwracać się: VHnius, teł. 
46-95-09.

(Zam. 1067) .

KUPUJEMY 
czeld inwestycyjne po 0,80 rb. 
za nleindeksowa ne. Pienią­
dze wypłacamy od razu.

Zwracać się: Vilnius, tel. 
42-46-12 od godz. 20 do 22.

Towarzystwo charytatywne

„ S p a s i e ń  i  j e “
Przeprowadza indywidualne seanse leczniczego 

kodowania psychoterapeutycznego metodą specja­
listy medycyny ludowej A. Dowżenki w leczeniu 
alkoholizmu, palenia, nadwagi, enurezji.

Seanse przeprowadza uczeń szkoły A. Dowżenki, 
znany lekarz-psychoterapeuta Dmitrij Sajkow.

Rejestrować się należy zawczasu. Ilość miejsc 
jest ograniczona.

Informacja i rejestracja w dniach pracy: Yilnius, 
tel. 69-28-36 od godz. 17 do 20.

(Zam. 1070)

Niemiecka firma B M G
POSZUKUJE PARTNERÓW:

' — zakup metali kolorowych 
kontrakty, akredytywa 

— barter, kontrakty 
Vilnlus, tel. 44-88-76, 45-70-81.

(Zam. 1062)
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WTOREK, 15 WRZEŚNIA 
LTV-1

9.05 — 01... 02... 03... 9.30 — 
Telegif Ida. 9.40 — Studio spor­
towe. 10.10 — Nasz elemen­
tarz. 10.15 — Nasz język. 10.45 
_  Film dok. 18.00 —  Wiadomo­
ści. 18.15 — Pół godziny po le­
kcjach. 18.45 —  Program eko­
nomiczny. 19.15 — R. Maćiute: 
„Kocham całą muzykę...'1. 20.00 
— Dobranocka. 20.25 — Rekla­
ma. 20.30 — Panorama. 21.00 

; -i- Na powitanie wyborów do 
Sejmu. 21.20 — Program rozry­
wkowy. 21.40 Igi Film fab. 23.15 

; B i -  Wiadomości wieczorne.
. TV Litwy Wschodniej
17.55 — Program. 18.00 — Re­

porter. Wiadomości w jęz. Ute* 
wskim. 18.10 — Rolnik. Dlacze­
go stały siewniki? 18.30 — I 
ja tam byłem... 18.50 — Wysta­
wa. 18.55 — Teleśtop. 19.00 -r- 
Reporter. Wiadomości w jęz. ro­
syjskim. 19.10 — Pszczoła. Ko­
biety 1 sztuka. 19.45 — Pieśni 
dzukijskie. 19.55 — Telestop.
20.00 -j- Reporter. Wiadomości w 
jęz. polskim. 20.10 —  Jeszcze 
nie śpij... 20.30 — Retransmisja 
programu I Polskiej TV.

Telewizja Polska
11.00 — „Pogranicze w og­

niu" (3) —  serial TP. 12.00 — 
Giełda pracy, giełda szans. 12.15
—  Przyjemne z pożytecznym.
12.30 y -  W  drugim planie ' 
reportaż. 13.00 —  Wiadomości.
13.10 li§ Program dnia. 13.15 —
17.00 —  'Telewizja edukacyjna.
17.00 —  Program dnia. 17.05 — 
Dla dzieci „Tik-Tak". 17.50 — 
Język angielski dla dzieci. 18.00—
— Teleexpress. 18.20 — „Tom 
i Jerry" — serial prod. USA. 
19.15 Rewizja nadzwyczajna
—  katastrofa gibraltarska.. 19.45
—  „Ostatni świadek" —  wojsko- - 
wy program dok. ^0.00 —  Wie­
czorynka. 20.30 —  Wiadomości.
20.55 — 7 minut dla ministra 
pracy. 21.10 — „Błękitny anioł"

, *•=- filią prod. niem. (1930 r.).'
22.55 — Listy o gospodarce.
23.20 —• Telemuzak —  magazyn 
muzyki rozrywkowej. 23.45 
Wiadomości. 0.Q5 — r Inne kino. 
0.45 — Powrót bardów —  Le­
szek Wojtowicz. 1.15 —  Wykła­
dy Stanisława Brejdyganta.

Ostankino 
'5.00 —  Dziennik. 5.20 — Gim­

nastyka poranna. 5.30 — Pora­
nek. 7.50 — Kreskówko. 8.00 — 
Dziennik. 8.20 — Premiera TV 
serialu „Bogaci też płaczą". 9.05 1
— W  świecie zwierząt 9.45 — 
Stowarzyszenie telewizji dziecię­
cej. 10.25 — Przegląd piłkarski.
11.00 —  Dziennik. 11.20 — TV 
film fab. „Deszcz w obcym mie- 
icie". Ode. 1. 12.30 —  TV
KtótkomeL film fab. „Kłopot".
13.00 —  Serial „Bezimienny za- 

1 mek". Ode. 1. 14.00 —  Dziennik.
14.20 —  Biuletyn biznesu. 14.35
— Świat pieniędzy Adama Smi­

tha. 15.05 —  Notes. 15.10 —
Walt Disney przedstawia. 16.00 

. g i  Program muzyczny dla nasto­
latków. 16.40 — Rezerwa. 17.00
— jDziennik. 17.25 — Koncert 
tradycyjnej muzyki japońskiej.
18.05 — Kreskówka. 18.15 — 
Premiera TV serialu „Bogaci też 
płaczą". 19.00 —  Temat. 19.45
— Dobranocka. 20.00 - -  Dzien­
nik. 20.40 — Filmy reżysera A. 
Wajdy — „Kanał". 22.15 — 
Wojskowa rewia. 22.45 — Kres­
kówka dla dorosłych „Przeklę­
ta książka^. 23.00 — Dziennik.
23.20 — Rajd samochodowy Pa­
ryż—Moskwa—Pekin;

TV  Rosji
7.00 — Wieści. 7.20 —  Czas 

biznesmenów. 7.50 — Chwila 
prawdy. 8.45 —  Kreskówka. 8.55
— Program rozrywkowy. 9,55 — 
K-2 przedstawia. 10.30 —  Kon­
kurs tańca towarzyskiego. 11.10
  TV  serial „Hrabia ( Monte
Christo". Ode. 1. 12.40 —  Spra­
wa chłopska. 13.00 — Wieści.
13.20 —  Z  sali Sądu Konstytu­
cyjnego Rosji; 15.00 -=?»Telegieł- 
da. 15.30 — Program dla przed­
szkolaków. 15.50 — Studio
„Wzrost". 16.15 £ - Kreskówka. 
16.25 Nowości. 1 6 .4 0 " Tra­
dycyjne wesele koreańskie. 17.00
— Pracownia mużyki* 17.35.— 
Zasady gry. 18.00 —̂ Informa­
tor parlamentarny. 18.15 —  Mit 
petersburski. 18.40 —-£.Sam na 
sam ze wszystkimi. 18.55 —  Re­
klama. 19.00 — Wieści. 19.20 —  
Święto co dzień. 19.30 — Pre­
miera TV  serialu „Hrabia Mon­
te Christo". 21.00 —  Program 
inform. 21.30 —  Balet Peter­
sburga. 21.55 — Reklama. 22.00
— Wieści. Prognoza astrologicz­
na. 22.20 — Karuzela sporto­
wa. 22.25 —  Z . sali Sądu Kon­
stytucyjnego Rosji. 22.55 — Pie­
śni Wiktora Reznikowa.

ŚRODA, 16 WRZEŚNIA 
LTV-1

9.05 —  Na powitanie wybo­
rów do Sejmu. 9.15 —  Program 
rozrywkowy. 9.45 —  Ojczyzna.
10.35 — Pół godziny po lek­
cjach. 11.05 —  Pod własnym 
dachem. 18.00 —-  Dziennik. 18.15
— Film dok. 19.15 — Fakt.
19.35 — Reforma rolna. 19.55
— Nasz elementarz. 20.00 -ą 
Dobranocka. 20.25 ^  Reklama.
20.30 —  Panorama. 21.00 Stu­
dio państwowe. 21.45 —- Eks­
pres muzyczny. 22.40 -'-M- Audy­
cja muzyczna. 23.15 — 5 Dzien­
nik wieczorny.

Telewizja Polska
11.00 — JfBłękitny anioł" gpjjra 

film prod. niemieckiej. 12.40 —y 
Magazyn konsumenta. 13.00 pPlfr:j 
Wiadomości. 13.10 —  Program 
dnia. 17.05 —  Dla młodych wi­
dzów: „Latający Holender".
16.00iź̂ =— Teleexpress. 16.20 — 
Program ekologiczny. 16.45 — , J 
„Syn wyspy" (11), —  serial prod. 
USA. 17.40 —r M y i  świat. « c . 
magazyn. 20.00 — Wieczorynka.
20.30 —  Wiadomości. 21.00 9 
Studio Sport. Mecz piłki nożnej

S k u p u j  e m y 
czeki inwestycyjne

Zwracać się: Yllnius, tel. 65-26-17.

S k u p u  j e m y
czeki inwestycyjne, płacimy od razu.

Zwracać się: Vilnius, tel. 61-04-59. 1

DOM HAND LO W Y

„Natanela"
OFERUJE 
DO SPRZEDAŻY 
HURTOWEJ 
I DETALICZNEJ:

1. Opony samochodowe do ZIguli M I 16 165x80 
R 13.

2. Płyn hamulcowy „N ew a".
3. Kaloryfery żeliwne.

* 4. Kaloryfery olejowe.
Ceny umowne, opłata bezgotówkowa i gotówkowa. 

'  Zwracać się: Vllnius, tel. 26-43-65 od godz. 8 da
r  ■ '  • y r F i m g r '  *

Ekrany ^
Y lŁ N U s l. t, ■  

-  °  13-40, I
rem" (USA hi • . C  l t l

S i * ? 3

Ik r w a J y ^ ),  1 M y J M

I l iB S lI

ZSA
O RG ANIZU JE  T R ZYD N IO W E  W YJAZD Y 

DO P O L S K I Z NO C LE G IE M  W  BYDGOSZCZY 
Dla klientów, którzy podróżowali trzy razy, fir­

ma przewiduje 30-procentową zniżkę.
Koszt wycieczki —  9 USD I 3.600 rubli.
Jest to podróż długa, ale wygodna;
Nasz adres: Vilnius, ul. Stirnu 27— 300, tel. 

73-80-17, 73-80-59.
(Zam. 1060)

— GKS Katowice „Galatasa- 
ray" Stambuł. 23.00 — Polska w 
parlamencie —  magazyn sejmo­
wy. 23.30 —  Leksykon polskiej 
muzyki rozrywkowej. 23.45 — 
Wiadomości. 0.05 —  >,Z biegiem 
lat, z biegiem dni..." (3) —  Kra­
ków-1898" —- serial TP. 1.25 —  
Wykłady Stanisława Brejdygan­
ta.

Ostankino
5.00 ^  Dziennik. 5.20 Gim­

nastyka poranna. 5.30 —  Pora­
nek. 7.50 fr t  Kreskówka. 8.00 
Dziennik. 8.20J—  Film fab. „Bo­
gaci też płaczą". 9.50 Film 
rys. 10.20 Program dla na­
stolatków. 11.00 —»  Dziennik.
Domator. Dzienny ekspres fil­
mowy. 11.20 'jgĄ Film fab. „Deszcz 
w obcym mieście". Ode. 2. 12.25 
— ' Film fab. „Gość". • 12.55 jgstr*' 
Film fab. „BezimienHy zamek".
14.00 — Dziennik. 14.20 —  Te- 
lemixt. 15.05 —  Notes. 15.10 *— 
Walt Disney przedstawia. 16.00 

Sukces, 16.30 Koncert

17.00 ?-r- Dziennik. 17.25 — Pro­
gram międzypaństwowego kana 
łu Ostankino i TV  Tatarstanu.
18.00 Veronica Castro w 
Moskwie. 18.10 — Film fab. „Bo 
gaci też płaczą". 18.55 —  Piłka 
nożna. „Spartak" (Moskwa) 
„Awenir" (Luksemburg). *19.45 — 
Dobranoc, dzieci. 20.00 ' —  
Dziennik. 20.40 —  Spotkanie w 
studiu Ostankino z aktorką V. 
Castro. 21.40 —  Fermata. 22.00

Piłka nożna. „Manchester 
Junaited" -1— „Torpedo" (Mos­
kwa). Podczas przerwy o 22.50 

Dziennik. 23.50 — **,Dynamo" 
(Moskwa) —  „Rusenborg" (Nor­
wegia).

Wyrazy głębokiego współ* 
czucia współpracowniczce 
TERESIE BUTKIEWICZ z po­
woda zgonu siostry Katarzyny 
składa FKP na Litwie.  ̂

(Zam. 1076)

,  m  v  g  

Biuro podroży „Svite
Podróż samolotem do Stambułu 21 września. Bez­

płatnie przewożony bagaż —  100 kg.
Zwracać się: ■ J

Vilnius, Traku 9/1 —  108, teł. 62-27-85,
Kaunas, tel. 23*24-34, 26-52-20.

(Zam. 1059)"

Firma „OTILA“
tanio sprzedaje w  dużej ilości papierosy produkcji 
polskiej.

Zwracać się: Vilnius, 66-60-03 od godz. 9 do 18.
47-13-08 od godz. 18.

(Zam. 1051)

K U PU JE M Y 
CZEKL INW E STYCYJNE.

Zwracać się: Yllnius, teł. 65-26-18.
(Zam. 1061)

„Zwiera" (Rosjjj PReJ 

(usa, ^18.
AID AS

—  o 16.30, 19.20 
WIDEOSALA-l 

Stanevićiaus 24 ,,«4ui. ■

glon" _  o 16.
sklej wyspie- 1  «  £1
strefa'' _ _ 0 ŁB; -IV~JS^ela" -  o 20. j. 
Filmy animowane dla

Kalendarium
'  Wtorek* |t5.K )

dniem I W  r .0 ,

; Za* Zodtekn i  H  j 
Imieniny: Melity, ^  I 

kodema. i  ; ,fv i
* Wschód Słońca -  bm

l i i  -  a ?  Dług,* s i
godz. 46 min. u*

Pogoda
Litewska Służba Hydiometaul 

logiczna przewiduje na 15m l 
śnia zachmurzenie zmienne,ml 
południowo-zachodni nmi% | 
wany, krótkotrwałe opady. T«,l 
peratura 17—19 stopni.

W  ciągu następnych dvftl 
dni krótkotrwałe opady, 
ratuta w nocy 7—12, v dna] 
13— 18. I

KTO URODZIŁ SIĘ 
15 WRZEŚNIA

Cechuje icł^ duży entuzjj® 
życiowy i wyoOTażnia. Mają **■ 
dzo bogate żyde wewnętnat 
Są niezwykle obowĄzkowi_i ,
ważni. Z natury bywają ,
tliwi' i chcieliby innym 
cać samą tylko dobnią- 
uczuciowi !  wrażliwi, ^ 7°.. 
ją  marzeniem. No cóż, * 5 J 
znacznie bru ta ln ie jSH ^« 
ina ulegać zbytnio 1 u®""

KUPUJEMY

czeki inwestycyjne.
Zwracać Się: ViWą 

Gerosios VUtlea I. P01"1 
tel. 23-02-61. .

Dyżurni wydania: 

Krystyna ADAMOWI^ 
Zbigniew MARKOWI^ 

Teresa 2 ARK, H  |
Aleksander S U B O T *^  |

K U R I E R
Wileński

Dziennik społeczno-polityczny 
lady Najwyższej i Rządu Re­
publiki Litewskiej. Ukazuje sic 
od 1 lipca 1953 r.

Nasz adres: 2019, Uetu- 
vos  Respublika, V iln ius , 
Laisvis pr. 60.

Kod 67218 
Cena 3 rb.

W  Polsce — 800 zł.
Zam. 3157

Nr rejestracji — 522. 
Drukuje Państwowe 
Przedsiębiorstwo „Spauda"

T E L E F O N Y :  Redaktor — 42-79-01, zastępcy redaktora —  
42-79-04, 42-79-48, sekretarz odpowiedzialny — 42-79-49.

Działy: państwa i samorządu terenowego — 42-78-83, ekono­
miczny —  42-78-54, etyki, rodziny i prawa —  42-79-64, prawnik
— 42-75-76, szkolnictwa ! młodzieży —  42-79-73, 4249-88, życia 
politycznego — 42-78-81, życia wsi — 42-79-88, 42-78-90, stołe­
czny oraz aktualności —  42-79-77, handlu, usług I komunikacji
— 42-79-56, literatury 1 sztuki —  42-79-88, felietonów I sportu 
— ̂ 42-90-63, listów —  42-89-85, komercyjny oraz organizacyjny
— 42-72-70, fotokorespondenci — 42-90-81, tłumacze — 42-90-80, 
42-72-71, styliści —  42-72-92, maszynistki — 42-77-72.

Redaktor Zbigniew BAW

Usługi XERO oraz W“ro 
reklamy — uL Suba&ans J H  ^  
ka) czynne od 9.00 do 17.®® # j 
pracy. TeL 62-66-04. i

PILNE ogłoszenia są 
redakcji, pr. Łaistis 80, ^  ^  

kój nr 1114, tel. 42-69-85.


